
B r a c k i e
ś w i ę t o ­

w a n i e
S o b o ta  26 kw ie tn ia  będzie  św iętem  
B ra c tw a  K u r k o w e g o  i - m a m y  
nadzieję  - w szystk ich  k ro to szy n ian . 
Z achęcam y Państw a do  u czestn ictw a 
w o b c h o d a ch  ju b ile u sz u  3 3 0 - le c ia  
B ra c tw a , p o w o ła n e g o  d o  ż y c ia  w 
1667 roku  przez kró la  Jan a  K azim ie­
rza  (na w n io se k  ó w czesn e j w łaśc i­
cielk i K ro to szy n a  K atarzyny  R ozdra- 
ż e w s k ie j ) ,  a  re a k ty w o w a n e g o  po  
czterdziesto letn iej przerw ie k ilk a  lat 
tem u .
P o  m szy  św iętej (kośc ió ł farm y , g o ­
d z in a  1 0 .0 0 ) k ro to s z y ń s c y  b rac ia  
k u rk o w i i ich  g o śc ie  (a  b ęd z ie  ich 
k ilk u se t) przem aszeru ją  po d  Ratusz. 
T am  nastąp i in tro n izac ja  k ró la  i ry ­
cerzy  kurkow ych .
D a lsza  część u roczystośc i to czy ć  się 
będz ie  na  teren ie  w y re m o n to w a n e j 
w łaśnie  s trzeln icy  brackiej p rzy  u li­
cy  Ś w ię tokrzysk ie j, k tó ra  teg o  d n ia  
zo stan ie  o fic ja ln ie  o d d a n a  d o  u ży t­
k u . T am  ro zeg ran e  zo stan ą  tu rn ie je  
strzeleckie . O rgan iza to rzy  zap ew n ia ­
ją  dobrze zaopatrzone bufety , d obrą  
m u zy k ę  i w iele atrakcji.

(er)

w m m m m *■
Program obchodów 
świąt majowych
1 i 2  m aja  - n a  sp o rto w o . 3 m aja  - m sza  św ięta, u ro ­
czy sto śc i p a trio tyczne , w ie lk a  m ajó w k a z b row arem  
w Parku  W o jsk a  P o lsk iego ; 4  m aja  księża  i d y rek to ­
rzy  k o p ią  p iłk ę  - to  ty lk o  w ybrane  fragm enty  p ro g ra ­
m u. W arto  też  obe jrzeć  w ystaw y  w  galerii R E F E K ­
T A R Z  i K ro toszyńsk iej B ib lio tece Publicznej.
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W Sulmierzycach spokojnie
P o d c z a s  innej in terw encji po lic janci m usie li ucjekać 
p rze d  ró w n ież  „ u z b ro jo n y m ” w  w id ły  ch o ry m  p sy ­
ch iczn ie. P om ógł lekarz  - p rzek o n ał ch o reg o .d o  o d ło ­
żen ia  „b ro n i” . K ied y  indziej - k ilk a  lat tem u - w  cza­
s ie  k o n tro l i  p o ja z d ó w  z a trz y m a n o  ta k só w k ę . Po 
sp raw dzen iu  d an y ch  p asażerów  ok azało  się, że jed en  
z nich p o szu k iw an y  był listem  gończym . W  tak só w ­
ce zna lez iono  broń.
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Czy był poczytalny?
Z u w ag i n a  to , że  o sk arżo n y  leczy  się  w  gab inec ie  
p sych ia trycznym  (co ozn acza  w ątp liw o ść  co  d o  sta­
nu jeg o  p oczy ta lnośc i), sąd  m usi p rzeprow adzić  d o ­
w ó d  z o p in ii  d w ó c h  b ieg ły c h  p sy c h ia tró w , k tó rz y  
o p o w ied zą  n a  p y tan ie , czy w  chw ili p o p e łn ian ia  c z y ­
nu  m ia ł o n  zach o w an ą  zd o ln o ść  ro zp o zn aw an ia  zn a­
czen ia  czy n u  i k ie ro w a n ia  sw o im  p o s tę p o w an ie m . 
R o zp raw ę o d ro czo n o  d o  czasu u zy sk an ia  p rzez sąd  
op in ii bieg łych .
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Fot. „R zecz” - Pawlik
Czy pytania konkursowe nie są za łatwe? - zastanawia się 

nadkomisarz Hano podczas eliminacji turnieju 
wiedzy o bezpieczeństwie ruchu drogowego (str. 4)

Każdemu krzywda 
się dzieje...
Z  ro zrzew n ien iem  w sp o m in a ją  czasy , k ied y  k o m u ­
n ik ac ja  m ie jsk a  p o d leg a ła  P rzed sięb io rs tw u  G o sp o ­
d a rk i K o m unalne j i M ieszk an io w ej. - Nieraz człowie­
ka wyzwali - m ó w ią  - ale pracow nik czu ł się potrzeb­
ny i szanowany. Jak zabrali za karę premię, to doło­
żyli temu, co się więcej napracował. Było sprawie­
dliwiej. A  teraz każdemu krzywda się dzieje.
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Ogólnopolski Turniej 
Korfballu w Zdunach
w d n iach  19 i 2 0  k w ie tn ia  k o rfb a llo w e  U czn iow sk ie  
K lu b y  S p o rto w e z K ro to szy n a  oraz m iło śn icy  k o rfb a l­
lu - d y scy p lin y  upraw ianej w  P o lsce  o d  n ied aw n a - 
zo rgan izow ali w  Z d u n ach  O góln o p o lsk i T urniej Szkół 
P o d s ta w o w y c h . W  ro z g ry w k a c h  u c z es tn ic z y ło  16 
zesp o łó w .
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ś r o d k i  c z y s t o ś c i
Będetc p ro d u c e n te m  o d z ie ży  ro b o cze j, m o że m y  
z r e a lizo w a ć  z le c e n ia  w e d łu g  in d yw id u a ln yc h  
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grzejniki płytowe RADSON kotły gazowe do c.o. 
grzejniki aluminiowe CALIDOR armatura przemysłowa 
wyposażenie łazienek kształtki miedziane i plastikowe
pompy do c.o. nowa technika grzewcza
63-700 Krotoszyn, ul. Dworcowa, tel./fax (0-64) 25 24 71
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KUPON nr 12
Na uczestników naszej zabawy 
czeka

ZESTAW
KOSMETYKÓW

N a  n a k le jo n e  n a  k a r tk i  k u p o n y  
czekam y d o  1 m aja, a  zestaw  św iec 
o g ro d o w y ch  z k u p o n u  n r 10 o trzy ­
m a  p a n i C z e s ła w a  K o w a ls k a  z 
K ro to szy n a .

Targo­
wisko
jajka (15 szL) 2,00-4,40 zł 
kawa (100 g) 1,40-2,70 zł 
cebula (1 kg) 0,50 - 0,60 zł
marchew (I kg) 0,60 - 1,50 zł 
seler (1 kg) 2,00 - 3,00 zł
czosnek (1 szt.) 0,50 - 0,80 zł 
sałata (główka) 0,80- 1,50 zł 
agorid (1 kg) 4,00 - 4,50 zł
jabłka (I kg) 0,80 - 2,20 zł 
banany (1 kg) 3,00-3,20 zł 

(ceny z  22  kw ietn ia)

P r o g r a m  o b c h o d ó w  
ś w i ą t  m a jo w y  c l i

1 maja

godz. 10.00 - finały piłki nożnej w ramach Krotoszyńskiej Sparta­
kiady Sportowej (KSS) - stadion

godz. 11.00 - mistrzostwa Zrzeszenia LZS Gminy Krotoszyn w teni­
sie stołowym - sala WDK w Kobiemie 

godz. 16.00 - mecz piłki nożnej seniorów: KS ASTRA Krotoszyn - 
KS KUJAWIAK Włocławek- stadion

2 maja

godz. 10.00- turniej tenisa stołowego w grach pojedynczych (w ra­
mach KSS) - hala OSiR-u, ul. Sportowa

3 maja

godz. 10.00 - złożenie wiązanek kwiatów przy tablicy upamiętniają­
cej rocznicę uchwalenia Konstytucji 3 Maja - skwerek u 
zbiegu ul. Mickiewicza i Konstytucji 3 Maja
- turniej tenisa stołowego w grach podwójnych (w ramach 
KSS) - hala OSiR-u

godz. 10.30 - msza święta w intencji Ojczyzny - kościół Św. Jana 
Chrzciciela

godz. 11.00 - turniej piłki nożnej drużyn LZS - boisko sportowe w 
Kobiemie

godz. 12.00- podniesienie krzyża oraz odsłonięcie tablicy upamięt­
niającej patriotyczne spotkania krotoszyńskiej młodzieży
- studnia Św. Marcina przy trasie Chwaliszew - Chachal- 
nia

godz. 16.00 - Wielka Majówka z BROWAREM - Park Wojska Pol­
skiego

W programie m.in.:
Orkiestra Dęta pod batutą Józefa Banasiewicza, Dziecięcy Zespół 

Tańca Ludowego CZERWONE JAGODY z SP Nr 5, Ze­
spół Pieśni i Tańca MORACZEWO, Zespół Śpiewaczy 
KOBIERZANKI, grapa rockowa FLAP HAUSE VAG z 
Kalifornii

ok. godz. 21.00 - występ jednego z czołowych zespołów muzyki di­
sco polo live - BUENOS ARES

- ZABAWA TANECZNA - przygrywa krotoszyński zespół 
LAGUNA

W razie niepogody organizatorzy zapraszają do sali kinowej.

4  m a ja

godz. 10.00 - turniej szkół ponadpodstawowych w tenisie ziemnym 
- kort tenisowy przy ul. Sportowej

godz. 15.00 - mecz piłki nożnej KSIĘŻA - DYREKTORZY

WYSTAWY
„Sztuka dla domu” - wystawa i wyprzedaż sztuki użytkowej - galeria 

REFEKTARZ (w dniach 24.04.-8.05.)
„Polskie konstytucje”, „Prezydenci R P ” i „Konstytucja 3 Maja na tle 

epoki” - wystawy w Krotoszyńskiej Bibliotece Publicz­
nej (w dniach 30.04.-15.05.)

Uwaga!
Oflagowanie obiektów obowiązuje w dniach 30.04 - 4.05.

FOTO-kupon

F o to -z a g a d k a
Z d ję c ie  z a m ie sz c z o n e  w  n u m e rz e  10 (1 2 0 )  „ R z e c z y ” p rze d s ta w ia ło  
p łask o rzeźb ę  n a  d rzw iach  w ejściow ych  do  p o ste ru n k u  en e rg e ty czn eg o  p rzy  
u l.S łodow ej. N ag ro d ę  o trzy m a  pan  K a ro l  K a ź m ie rc z a k  z K ro toszyna . 
D z iś  d o  rozszy fro w an ia  k o lejn a  fo tografia . G d z ie  zosta ła  z rob iona?
N a  n ak le jone  na  kartk i k u p o n y  z rozw iązan iam i czek am y  d o  1 m aja. 
Fundatorami nagrody są państwo Matusiewiczowie - właścicie­
le sklepu przemysłowego przy ul. Słodowej 8.

Fot. „Rzecz” - Pawlik

Zdjęcie przedstawia: 
Imię i nazwisko: . .. 
Adres:..................

Promile za kierownicą
P ija n y c h  n ie  b raku je  w śró d  ro w erzy stó w . I  tak  9  k w ie t­
n ia  n a  u licy  K oby liń sk ie j z a trzy m an y  p rzez  po lic ję  c y ­
k lis ta  m ia ł 2 ,17  p ro m ila  a lk o h o lu  w  w y d y ch an y m  p o w ie ­
trzu . 15 k w ie tn ia  n a  ul. 5 6  P u łk u  P iech o ty  W lkp . k ie ro w ­
ca m ia ł 1,50 prom ila , a in n y  - z a trzy m an y  n a  u licy  Z d u - 
n o w sk ie j 18 k w ie tn ia  - 1,89 p ro m ila . P ijanem u ro w erzy ­
ście z  S u lm ierzy c  a lko tes t w y k aza ł 2 ,8 2  p ro m ila  w  w y ­
d y c h a n y m  pow ietrzu . R ów nież  w S u lm ierzy cach  za trzy ­
m an o  m otorow erzystę , u k tó reg o  s tw ierd zo n o  2 ,2 0  p ro ­
m ila  a lkoho lu .

(mel)

K ra d li  p aszę ; s tró ż - ła su c h ; „ ro z p ru li”  kasę  
p a n c e rn ą ;  z m ia n a  w a ru n k ó w  a tm o sfe ry cz ­
ny ch  - b r a w u ra  k ierow ców .

Z p iw n icy  w  hotelu  K R O T O S Z  skradz iono  podręczn ik i 
szk o ln e  o  łącznej w artości 30 0  zło tych .
P o lic y jn y  patro l zatrzym ał 3 2 -le tn ieg o  m ieszk ań ca  W ar­
szaw y, k tó ry  m iał przy  sob ie  jed e n a s to k ilo g ra m o w ą  b u ­
tlę  g azo w ą  o raz  k u ch en k ę  g azo w ą  d w u p a ln ik o w ą . O k a ­
za ło  się, że m ężczyzna  u k rad ł te p rzed m io ty  z a ltany  na 
teren ie  o g ró d k ó w  d z ia łk o w y ch  p rzy  u licy  W iśniow ej. 
Z e  sk lepu  RT V  p rzy  u licy  K alisk iej u k rad z io n o  k am erę 
w id eo  (P an aso n ic) - w artość 1826 zł, a  z o k n a  w y staw o ­
w eg o  sk ładu  han d lo w eg o  firm y  JO T K E L  (R y n ek ) z n ik ­
n ę ła  w ierta rka  aku m u la to ro w a.
W  K o n arze  w ie, w p ryw atne j m ieszaln i pasz, w  okresie  
o d  s ty czn ia  do  k w ie tn ia  d w a j 18-la tkow ie d o k o n a li k ra ­
dz ieży  paszy  n a  łączną k w o tę  3 7 2 9  z ło ty ch  (razem  1625 
k g ) . Je d en  z  n ich  b y ł p raco w n ik iem  m ieszaln i. C zęść p a­
szy  u d a ło  się  o dzyskać .
W  S u lm ierzy cach  stróż S p ó łd z ie ln i P rzem ysłow o-H an- 
d lo w o -U słu g o w ej E W A  sk ra d ł 8 ,5  k g  c u k ie rk ó w  w arto ­
ści 4 5  zł.
W ła śc ic ie l  p o sesji p rzy  u licy  P o ln e j w  Z d u n ach  p odczas 
w io sen n y ch  prac p o rząd k o w y ch  zn a laz ł poc isk  d łu g o śc i 
12 cm  i średn icy  3 0  m m .
W K o źm in ie  W ie lk o p o lsk im  z ło d z ie je  w łam ali się  do  
b iu ro w ca  S pó łdz ie ln i M leczarsk iej. P rzy  użyciu  w iertar­
k i „ ro zp ru li” kasę  p an cern ą . O p ró żn ili trzy  kasetk i z p ie ­
n iędzm i. Ich  łupem  sta ło  się  9 9 0  z ło tych  (w  ty m  5 0 0  zł 
n a  szk o d ę  spó łdz ie ln i i 4 9 0  z ł n a  szk o d ę  agencji PK O ).

Straż pożarna 
interweniowała
O d e b ra n o  zg ło szen ie  pożaru  m ieszk an ia  p rzy  u licy  K o ­
źm iń sk ie j 1 w K ro to sz y n ie . P rz y cz y n ą  o k a z a ł  s ię  n ie ­
szcze lny  p rzew ó d  k o m in o w y . P a liła  się  p o d ło g a , a  p o ­
m ieszczen ie  by ło  bardzo  zad y m io n e . S trażacy  p racow ali 
w m askach . U gasili o g ień  i u sunę li n a d p a lo n ą  p od łogę. 
W  K o źm in ie  straż  po ża rn a  usu w ała  p lam ę  o leju  n a  d ro ­
dze.

(mel)

U w aga, w yp ad ek !

N a  ulicy K o b y liń sk ie j fiat 126p p o trąc ił row erzystę , który 
n ie sy g n a lizo w a ł sk rętu  w  lew o . 5 8 -le tn i ro w erzy sta  d o ­
zn a ł z łam an ia  śró d sto p ia  lew ej n o g i i zw ichn ięcie  lew ego 
b a rk u .
K ie ru ją c y  m azdą , jad ą c  u licą  M ick iew icza , n ag le  stracił 
p an o w an ie  n ad  p o jazd em , z jech a ł na  p raw y  c h o d n ik  i, 
p rze jech aw szy  p as  z ielen i, u d e rzy ł w  b e to n o w y  p ło t. 21 - 
letn i k ie ro w c a  zo s ta ł p rzew iez io n y  d o  szp ita la . D o zn a ł 
stłuczen ia  po ty licy .
W  Z d u n ach  k iero w ca  m ercedesa  n ie d o s to so w ał p ręd k o ­
ści p o jazd u  do  w aru n k ó w  a tm o sfe ry c zn y c h , n a  sk u tek  
czego w p ad ł w  p o ślizg  i u d erzy ł w  p raw id ło w o  jad ąceg o  
7 2 - le tn ie g o  ro w e rz y s tę , k tó ry  d o z n a ł  u raz u  g ło w y  i 
w strząśn icn ia  m ózgu .
N a  d ro d ze  d o  S u lm ie rzy c  v o lk sw ag en  bus w p ad ł w p o ­
ślizg  i k o z io łk o w a ł. D w aj p asażero w ie  o d n ieś li o b raże ­
n ia  g ło w y , k ręg o s łu p a  i żeber.
W S m o szew ie  k ie ru jąc y  o p lem  n a  łuku d ro g i w p ad ł w 
poślizg , z jecha ł na  lew ą s tro n ę  jez d n i i u d e rzy ł w  n ad jeż ­
d ża jąceg o  fia ta  c in q ecen to . O baj k ie ro w cy  u c ie rp ie l i . J e ­
den  m a  z łam an y  n o s  i u raz g łow y , d ru g i o tarty  n askórek  
n a  udzie.
P rz y c z y n ą  w iększośc i w y p ad k ó w  b y ła  zm iana  w arunków  
a tm o s fe ry c z n y c h , k tó rą  z le k c e w a ż y li so b ie  k ie ro w c y . 
O d n o to w a n o  tak że  ko liz je . W  S u lm ierzycach  sam ochód  
c iężarow y ren au lt z  n aczep ą  n a  sk u tek  s ilnego  w iatru zn a­
lazł się  w  p rzy d ro ż n y m  row ie. W  K ro to szy n ie  na  ulicy 
P iasto w sk ie j fia t 126p n iep raw id ło w o  sk ręca ł w  lew o  i 
z d e rzy ł s ię  z o p lem  astrą.

(mel)

zecz
Krotoszyńska 2
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[Upiększanie zielenią
O tym, że Park Wojska Polskiego w Krotoszynie figuruje w rejestrze zabytków przyrody 
jako dawny kompleks pałacowo-ogrodowy, wie mało który mieszkaniec miasta. Niewiele 
osób zdaje też sobie sprawę z faktu, że w związku z tą klasyfikacją nie wolno na terenie 
parku nawet złamać najmniejszej gałązki bez zgody konserwatora z Kalisza lub... bez man­
datu.

O d  k ilk u  d n i trw ają  p race p rzy  da lszy m  zazie len ian iu  p a rk u . P ro jek t p rzew id u je  u tw orzen ie  n o w eg o  p a sa  z ie len i 
(sk ładającego się przew ażn ie  z  drzew  ig las tych  i ro ślin  w rzo so w a ty ch ) o d  s trony  u licy  P iasto w sk ie j, izo lu jąceg o  tę 
część parku  o d  u licy  i szarych  m u ró w  p o b lisk ich  budynków .
N o w a , z ie lo n a  część parku  p o w stan ie  w  m iejscu  w y b e to n o w an y m  p rzed  laty  d la  po trzeb  hand lu  (do  d zisia j d z ia ła  tam  
uparcie  - m im o  d ecyzji o  lik w id ac ji - bar K U C H C IK ). Z  zachow anych  doku m en tó w  w y n ik a , że teren  ten  n ieg d y ś był 
m ocno  zazielen iony, zostan ie  w ięc „zw ró co n y ” park o w i. W szystk ie  prace w iosenne (nasadzen ia  ro ślin , k raw ężn ik o - 
w anie alejek i ustaw ianie  ław ek) w y k o n a  - n a  z lecenie U rzędu M iasta  i G m iny - Z ak ład  Z ie len i I.R . M arszałków .
W  ram ach  u p iększan ia  m iasta  zag o sp o d aro w an o  ju ż  w  ty m  ro k u  p o d  zieleń w y sep k ę  p rzy  ul. P ro m ien is te j. O  ten 
sk raw ek  m iasta  zadek larow ali się d bać  o k o liczn i m ieszkańcy . Już  w kró tce Z ak ład  Z ie le n i rozpoczn ie  prace n a  skraju 
lasu k o m u n aln eg o  p rzy  u licy  O stro w sk ie j. P o jaw ią  się ró w n ież  no w e ży w o p ło ty  w  c iągach  u liczn y ch  m ias ta  przy  
K oźm ińskiej, M ick iew icza i K o by lińsk ie j.

(jot)

Trzy lata temu, w rubryce „Listy do rzeczy...” , 
opublikowaliśmy skargę napisaną w imieniu dębu 
(w formie wiersza) w przekonaniu, że kogoś za­
interesuje los jednego z najstarszych w mieście 
drzew.

O k a z a ło  się, że o pom oc d la  stu le tn iego  dębu  d ługo  za­
b iega ła  w K aliszu  adm in isirato rka  p o sesji p rzy  ul. Z d u - 
now skiej 56, na terenie  k tórej ro śn ie  stare d rzew o. W  g ru ­
dn iu  1996 roku  k o n se rw a to r zab y tk ó w  p rzy ro d y  zlecił 
Z ak ład o w i Z ie len i p ań stw a M arsza łków  w  K ro toszyn ie  
w y k o n a n ie  zab ieg ó w  p ie lę g n a c y jn o -k o n se rw a to rsk ic h  
p o m n ik a  przyrody , za  jak i uznano  rozłam ujący  s ię na dw ie 
części d ąb  szypu łkow y p rzy  Z d u n o w sk ie j. D zięk i usz tyw ­
nieniu d rzew a za pom ocą  specjalnych  w iązań  (p rzy  ich 
m ontażu  p rzew iercić  trzeba by ło  d ąb  do  średn icy  175 cm ) 
i usunięciu  m artw ej części k o ro n y , d rzew o zostało  u rato ­
w ane i przestało  stw arzać zagrożen ie  d la  p ieszych , m ie­
szkańców  pob lisk ie j posSsji i p rzed szk o lak ó w  ze S Ł O ­
N E C Z K A , z k tó rym  to p rzedszko lem  dąb  sąsiadu je  p rzez 
p ło t.
P o m n ik  p rzyrody  p rze trw ał m arco w o -k w ie tn io w e h u ra­
g an y  bez uszczerbku  - zn ak  to , że p race  w y k o n an o  fa­
chow o. A ż strach pom yśleć, co b y  było , g d y b y  po m o c ta 
nie nadesz ła  w  porę...

(jot)

Do niedawno wyremontowanych pomieszczeń po 
Ognisku Pracy Pozaszkolnej w budynku przy ul. 
Mickiewicza 2 (mieści się tam również studio te­
lewizji kablowej GOSAT) zapraszają aktualni 
gospodarze, czyli Klub Abstynenta TOLERAN­
CJA.

Terapia w klubie
W  siedzib ie  k lubu , w e w to rk i o  g o d z in ie  18 .00 , o d b y ­
w ają  się  sp o tk an ia  g ru p y  A l-A n o n  G R A C JA  - d la  osób  
p rag n ący ch  skutecznie  p om agać  sw oim  b lisk im  z p ro b le ­
m am i a lk o h o lo w y m i i p o trzeb u jący ch  w sp arc ia  p sy ch icz ­
nego . W  k ażd y  p iątek  natom iast, także  o  18 .00 , sp o ty k a ­
ją  się n a  m ityngach  starzy i n o w i cz ło n k o w ie  G ru p y  A A  
K R O T O N . W  pon iedz ia łk i i c zw artk i działa ' też  p rzy  M ic ­
k iew icza  2  p u n k t k o n su ltacy jn y  d la  o só b  z p ro b lem em  
a lk o h o lo w y m .
A d a p ta c ja  p o m ieszczeń  p rzek azan y ch  p rze z  Z ak ład  G o ­
sp o d a rk i K o m u n a ln e j m o żliw a  b y ła  d z ię k i in ic ja ty w ie  
Z arząd u  M iasta  i G m iny. C zęść p rac  rem o n to w y ch  za in ­
teresow an i w y konali we w łasnym  zak resie , c zęść ze śro d ­
k ó w  przek azan y ch  p rzez sam orząd .
G łó w n y m i zad an iam i n o w o  u tw o rzo n e g o  o ś ro d k a  je s t 
in fo rm o w a n ie  o ch o ro b ie  a lk o h o lo w e j, m o żliw o śc iach  
leczenia, a  także o  ruchach  sa m o p o m o co w y ch  o raz  w s tęp ­
ne m o ty w o w an ie  do terapii. Z  p o m o cy  tej skorzystać  m ogą 
i o so b y  u zależn ione, i cz łonkow ie  ich  ro d zin .

(jot)

C £ & -  m edic sp z o.o. Zakład OPIEKI MEDYCZNEJ 
KROTOSZYN, PRZEMYSŁOWA 19, tel. 25-45-65
• BADANIA RENTGENOWSKIE

z d j ę c i a  k o s t n e ,  p r z e ś w i e t l e n i a  ż o ł ą d k a ,  j e l i t ,  u r o g r a f i e

• BADANIA USG
j a m y  b r z u s z n e j ,  p i e r s i ,  t a r c z y c y ,  s e r c a ,  g i n e k o l o g i c z ­

n e

Uzupełnienie
P rz e d  ty g o d n iem  zam ieśc iliśm y  k o ­
m u n ik a t d o ty cz ą c y  try b u  i te rm in u  
z g ła sz a n ia  k a n d y d a tó w  d o  p rac y  w 
o b w o d o w y ch  k om isjach  w yborczych  
w  re fe ren d u m  k o n sty tu c y jn y m . Jak  
p o in fo rm o w a ł  n as  U rz ą d  M ia s ta  i 
G m in y , k an d y d a tó w  zgłaszać m o żn a  
w  d n iac h  2 0  d o  2 8  k w ie tn ia  1 997  
ro k u ,  czy li o  jed en  dzień  d łu że j n iż 
p o d an o .

- Jestem  na pew no przeciętnym  rolnikiem  - przedstawia siebie Grze­
gorz Sperzyóski. Jego gospodarstwo znajduje się przy ulicy Staw­
nej w Krotoszynie. Ziemia tu licha, V i VI klasy, i pomimo solidnej 
pracy nie przynosi wielkich dochodów. - N akłady n a obróbkę ziem i 
są za wysokie - zauważa były właściciel gospodarstwa i jednocze­
śnie ojciec gospodarza obecnego - Wojciech Sperzyński.

Gospodarze
Grzegorz Sperzyński

G o sp o d a rs tw o  je s t p o n iem ieck ie . G d y  sk o ń czy ła  się  o kupac ja , N iem iec  Jen - 
sch  p o rzu c ił d o m o stw o  i uc iek ł. O  p rze ję te  n a  S karb  P ań stw a  z iem ie  i o b e j­
ście up o m n ia ło  się  m ło d e  m a łżeń stw o  S perzyńsk ich , do tychczas p racu jący ch  
u Jenscha . W  1945 ro k u  ak tem  n a d a n ia  p rzek azan o  g o sp o d ark ę  S p erzy ń sk im  
i T o m aszew sk iem u , rep a trian to w i z  B rześc ia . C a ło ść  p o d z ie lo n o  n a  d w ie  c zę ­
ści, bo  je j o b szar, p o n a d  13 h ek ta ró w , k w a lif ik o w a łb y  w łaścic ie li na  k u ła ­
ków . R o d z in o m  p rzy z n a n o  p o  p rzesz ło  6  h ek ta ró w  ro li  i p o  p ó ł o sied lisk a . W  
ten  sposób  zostali c h ło p am i śred n io ro ln y m i. - Repatriant dosta ł bezpłatnie, 
my w dzierżawę - p rzy p o m in a  sob ie  W o jc iech  S perzyńsk i. D ziew iętn aście  lat 
późn iej p rzy sz ła  re fo rm a  u w łaszczen io w a i dz ie rżaw cy  m o g li p rze jąć  za  op łatą  
z iem ię n a  w łasn o ść . Z ro b ili  to  , a w  1967 roku  d o k u p ili jeszcze  k ilk a  hekta^ 
rów .

W o jc ie c h  i M a r i a n n a  S p e rz y ń s c y  m ie li d z iew ięc io ro  dz iec i. W szy stk ie  k o ­
lejn o  u sam o d z ieln iały  się, w  d o m u  został najm ło d szy  - G rzegorz . S k o ń c z y ł 
szk o łę  zasad n iczą  w  zaw o d z ie  ś lusarza . P raco w ał w  W y tw ó rn i S przętu  M e ­
ch an iczn eg o , w m ięd zy czasie  z ro b ił trzym iesięczny  k u rs  ro ln iczy . Po ś lub ie  
w 1983 ro k u  p rze ją ł s te r rzą d ó w  w  g o sp o d ars tw ie. W y stąp ił o  w y so k i ja k  na 
n a  tam te  lata k red y t - d w a  m ilio n y . S p ła ty  u ła tw iła  m u in flacja . Z b u d o w a ł 
p o jem n y  b u d y n ek  in w en ta rsk o -sk ład o w y , co  p o zw o liło  m u  p o w ię k szy ć  h o ­
d o w lę  do  9  sz tuk  b y d ła  i 8 0  trz o d y  ch lew n ej. - Gdybym wtedy postaw ił dom  
(a przydałby się, jeszcze jak) to dzisiaj miałbym się z pyszna. Znam takiego, 
co krów nie m iał gdzie trzymać, a z kredytu staw iał dom. I  wiem, ja k  skończył 
■ m ó w i G rz e g o rz  S p e rz y ń s k i .  - To prawda, zwierzęta mieszkały lepiej niż 
my - do d a je  je g o  żo n a  M iro s ła w a  S p e rz y ń s k a .
G rz e g o rz  jes t cz ło n k iem  S p ó łd z ie ln i M leczarsk iej w  K ro to szy n ie . C o d z ie n ­
n ie  o d staw ia  m leko , zaw sze I  lub  II k lasy . Ju ż  o d  dw ó ch  lat m ieszk a  z ro d z in ą  
w  n o w y m  d o m u . G o sp o d ars tw o  je s t  zao p atrzo n e  w  najp o trzeb n ie jsze  m aszy ­
n y . K o m b ajn u  n a  p e w n o  n ie  będz ie , bo n a  tak im  areale z iem i b y łb y  n ieo p ła ­
ca lny , ja k  o cen ia  g o sp o d arz , w y sta rczy łb y  tu d o b ry  ag reg a t u p raw o w y . U p ra ­
w ia  zboża, k u k u ry d z ę  i z iem n iak i n a  p o trzeb y  w łasnej h o d o w li. N aw o zó w  
n ie  ża łu je , p rzestrzeg a  term in ó w  o p ry sk ó w , ale nie w id z i p e rsp ek ty w  d la  ro l­
n ik ó w  sw ojej k lasy  - je ś li  n ic  s ię  p o d  tym. w zg lędem  n ie  zm ien i. W szy stk o  
je s t zby t d ro g ie , m asz y n y  p o w o li n iszcze ją  , na  n o w e tru d n o  się  zd o b y ć  f i­
n an so w o .
P o  bankruc tw ie  są s ia d a  w  1983 ro k u  S p e rzy ń sk i d o k u p ił z iem ie p rzy le g a ją ­
ce do  p o siad an y ch  teren ó w . D o d a tk o w o  dz ie rżaw i k ilk a  h ek taró w . K u p iłb y  
je ,  lecz  P a ń s tw o w y  F u n d u sz .Z ie m i, w  k tó reg o  gestii o n e  s ię  z n a jd u ją , n ie 
chce  sp rzedać , b o  to  je s t  tak  zw an a  reze rw a  p o d  b u d o w ę. G rzeg o rz  S p e rzy ń ­
sk i p lan u je  ca łk o w ite  zm ech an izo w an ie  go sp o d ars tw a . M a  zam iar p o staw ić  
g araż  n a  m aszy n y , n a  razie  stło czo n e  p o n a d  m ia rę  w  b u d y n k u  sk ład o w y m . 
Z o n a  G rz e g o rz a  p o c h o d z i  z ro d z in y  ro b o tn ic ze j. P rzed  ś lu b e m  p rac o w a ła  
jak o  e k sp ed ien tk a  w  D o m u  H a n d lo w y m , daw niej p rzy  u licy  Ś w ie rczew sk ie ­
g o . G d y  je s t  p o trz e b n a , p o d w ija  ręk a w y  i b ierze  się  d o  p rac y  w  o b e jśc iu . 
S p e rzy ń scy  n ie w y n a jm u ją  ro b o tn ik ó w , z w szy stk im  da ją  sob ie  rad ę  sam i. 
M ają  d w o je  dzieci: dz ie s ięc io le tn ią  E w ę i cz te ro le tn ieg o  K acp ra . N ie  jeż d ż ą  
na  u rlopy  i n ie m ają  ż ad n y ch  lu k su só w . - Tyle, że człowiek dobrze zje  - u z u ­
p e łn ia  o jciec . - O szczędzać trzeba zawsze - d o p o w iad a  M irk a  - Jakbym  tak  
kupowała sobie m odne ciuchy... - nie k o ń czy . - Albo jakbym  ja  sobie po c ią ­
g a ł  - G rzeg o rz  w y m o w n ie  d o ty k a  szy i. - Znam y takich, znamy...

(ela)
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W Sulmierzycach 
spokojnie

Fot. „Rzecz" - Pawlik

Marek Sobierajski - komendant 
posterunku policji w Sulmierzy­
cach - ocenia Sulmierzyce jako 
miasteczko spokojne i bezpiecz­
ne. - N ajczęściej zdarzają się tu 
drobne kradzieże  i  w łam ania - 
mówi.
N ie  m a też  z b y t w ielu  in te rw en c ji 
d o m o w y ch , zdarzają  się  co najw yżej 
k ilk a  razy w m iesiącu . G łów nym  ich 
p o w o d e m  je s t  a lk o h o l, c zasem  też 
n ieporozum ien ia  sąsiedzkie. O statn io  
p o lic janc i zajm ow ali się  sp raw ą n ie ­
c o  in n e g o  ty p u .  P e w ie n  „ z a ra d -  
n y ”m ieszk an iec  S u lm ierzy c  „d o k o ­
n y w a ł” p rz e g lą d ó w  te c h n ic z n y c h  
po jazdów  p oprzez  w bijan ie  o d p o w ie ­
d n ich  p ieczą tek  w  dow o d y  rejestra­
c y jn e . S p ra w a  w y k ry ła  s ię  p rz e z  
p rzypadek , a  je s t w nią  zam ieszanych 
k ilkanaście  osób.
D la c ze g o  M a re k  S ob ie ra jsk i zdecy­
d o w a ł się  zostać p o lic jan tem ? N a  p o ­
czątku  w cale .nie m iał tak iego  zam ia­
ru . U k o ń czy ł szko łę  zaw o d o w ą, z y ­
skując u p raw n ien ia  m o n tera  w ew n ę­
trznej in sta lacji b udow lane j. Później 
uczy ł się w  w ieczo ro w y m  techn ikum  
ro ln iczym . W  1983 roku  o d b y ł s łu ż­

bę zastępczą w B ata lio n ie  C en tra ln e ­
g o  P o d p o rząd k o w an ia  w  Ł o d z i. Tu 
p o d jął decyzję  o  pozo stan iu  w  s łu ż­
b ie stałej, w  zw iązku  z czy m  sk ie ro ­
w ano  go  d o  szko ły  po d o ficersk ie j w 
P oznan iu .W  1985 roku  - j a k o  p o s te ­
ru n k o w y  - rozpoczą ł p racę w  su lm ie- 
rzy c k im  k o m isa riac ie . R o k  p ó źn ie j 
zo sta ł k o m en d an tem . - Początkowo  
o pozostaniu w policji zdecydowały 
względy finansowe, ale później p ra ­
ca w ciągnęła  m nie tak bardzo, ze 
gdybym m iał jeszcze raz możliwość  
wyboru zawodu, to nie wahałbym się 
ani chwili - tw ierdzi M arek  S o b ie ra j­
ski.
Z ciekaw szych  zdarzeń , k tó re  p rz y ­
trafiły  m u się  po d czas  p racy  w  p o li­
c ji, w y m ien ia  d w ie  in te rw en c je . W  
p ie rw sz y m  p rzy p a d k u  p ija n y  m ę ż ­
c z y zn a  p o trz a sk a ł sp rzę t g o sp o d a r ­
czy , a g d y  p rzy jech ała  po lic ja, c h w y ­
c ił za  w id ły  i trzeba g o  b y ło  o b e z w ­
ładn ić . P odczas innej in te rw encji p o ­
lic janci m usieli uciekać p rzed , ró w ­
n ież  u zb ro jo n y m  w w id ły , ch o ry m  
psych iczn ie . P om ógł lekarz  - p rze k o ­
n a ł c h o re g o  d o  o d ło ż e n ia  „ b ro n i" . 
K iedy  indziej - k ilk a  lat tem u - w  c za ­
s ie  k o n tro l i  p o ja z d ó w  z a trz y m a n o  
tak só w k ę. P o  sp ra w d z en iu  d an y c h  
p a saż e ró w  o k a z a ło  s ię , że  j e d e n  z 
n ich  b y ł  p o sz u k iw a n y  l is te m  g o ń ­
czym , a d ru g i ró w n ież  m iał za  sobą  
p rzestępczą  p rzesz ło ść . Po p rze sz u ­
kaniu  taksów ki zn a lez io n o  broń .
W  s u lm ie r z y c k im  k o m is a r ia c ie  
o p ró cz  k o m en d an ta  p racu ją  jeszcze  
dw aj funkcjonariusze.
P o ste ru n ek  czy n n y  je s t  o d  8 .0 0  do
10.00, później ro zp o czy n a  s ię  s łu żb a  
na  m ieście . K o m en d an ta  często  m o ż ­
n a  zastać  „ z ag rz e b a n eg o ” w  p a p ie ­
rach .
M a re k  S o b ie ra jsk i m a 33 lata, p o ­
chodzi z K ro to szy n a , m ieszk a  w S u l­
m ierzycach . Jeg o  żo n a  U rszu la  p ra ­
cu je  w  su lm ierzyck im  U rzędzie  M ie j­
sk im , dzieci: M ateu sz  (10  lat) i M o ­
n ik a  (6 lat) uczą  się  w  szk o le  p o d s ta ­
w ow ej.

frael)

Wyszynk pod kontrolą
- U rząd  Wojewódzki sugerował nam wstrzymanie się z powoływaniem  komi­
sji do spraw rozwiązywania problem ów alkoholowych  - p o w ied z ia ła  pan i wójt 
R ozdrażew a B o żen a  M arcisz . P lan o w an a  je s t n o w elizac ja  us taw y  o  p rzec iw ­
d z ia łan iu  a lko h o lizm o w i, s tąd  g m in o m  zaleca się p o w ściąg liw o ść .
G m in a  n ie p o w o ła ła  w ięc k o m isji, p rzy ję ła  ty lk o  p ro g ram  p ro filak ty k i i ro z ­
w iązy w an ia  p ro b lem ó w  a lk o h o lo w y ch  na  ro k  1997. O b e jm u je  o n  ró w n ież  
zasady  u sy tu o w an ia  m iejsc  sp rzedaży  i w arunk i p o d a w a n ia  a lk o h o lu . N ow e 
p rzep isy  n a łoży ły  n a  gm in y  ob o w iązek  o p raco w an ia  zasad  w y d aw an ia  i c o ­
fan ia  zezw oleń  n a  w y szy n k  i sprzedaż trunków . Ź ró d łem  fin an so w an ia  c a łe ­
g o  g m in n e g o  p ro g ram u  z a p o b ie g a ją c e g o  sk u tk o m  a lk o h o lizm u  są  o p łaty  
w noszone co  roku  p rzez w szystk ie  sk lepy  i lokale g astro n o m iczn e  p o s iad a ją ­
ce k oncesje  na  prow adzen ie  a lkoho lu . P rogram  a n ty a lk o h o lo w y  o b e jm ie  te ­
rap ię  i reh ab ilitac ję  o sób  u za leżn io n y ch  o raz  ich ro d z in , e d u k a c ję  d z iec i i 
d o ro sły c h , także k o n tro le  p rzestrzeg an ia  ustaw y  p rzez  p lac ó w k i h an d lo w e  
sp rzed a jące  a lk o h o l.

(ela)
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b a d a n i e  g ę s t o ś c i  k o ś c i  ( o s t e o p o r o z a )

U rzęd u jąca  w nim  Z o f ia  S te g ie n ta  
oczeku je  k lien tów  co d z ien n ie  w  g o ­
d z in ach  o d  9  - 12 i o d  15 -17 , w  s o ­
bo ty  o d  9 - 11. T ru d n o  dziś p rze w i­
dzieć , ja k ą  p o p u larn o śc ią  b ęd z ie  się 
c ie szy ła  a jencja, ale ro zd rażew ian ie  
w y p o w ia d a ją  s ię  p o c h le b n ie  o  je j 
u s y tu o w a n iu .  - G ros sp raw  z a ła ­
twiam  w rynku, a  urząd  p o cz to w y  je st 
s tosunkow o daleko  - p o w ie d z ia ła  
„ R z e c z y ” j e d n a  z p o t e n c j a ln y c h  
k lien tek .

Ewugłos W  
sprawie usług
15 kwietnia rozpoczął pracę 
nowy punkt ajencyjny PKO w 
rozdrażewskim rynku.
T r o c h ę  n a  ub o czu , w  ład n ie  w y re- 
m o n to w n y m  b u d y n k u  p o  d a w n y m  
d w o rcu , z n a jd u je  s ię  u rzą d  p o c z to ­
w y . P ra c u ją  w n im : n a c z e ln ic z k a  
M a ria  W ło d a rc z y k  i asysten tk i: S t a ­
n i s ł a w a  K r ó l - W ł o d a r c z y k  o r a z  
M a łg o rz a ta  Z m y ś lo n a . C od z ien n ie  
rano  z urzędu w y ch o d z i w  teren  c z te ­
rech  d o rę c z y c ie l i,  d o s ta rc z a ją c y c h  
m ieszkańcom  g m in y  k o resp o n d en c je  
i p ra sę . U P  R o z d ra ż e w  o b s łu g u je  
d u ż y  rejo n : R o z d ra że w , R o zd raże - 
w ek . M a cie je w , G rę b ó w , T rz e m e ­
szno , D zielice. W o len ice , C h w ałk i, 
H en ry k ó w  i D ą b ro w ę . P ra co w n ic e  
poczty  n ie ob aw ia ją  się  k o n k u ren c ji. 
T w ierdzą , że m ają  sta łych  k lien tów , 
k tó rzy  naw et od b iera jąc  p ien iąd ze  w 
m ie jscow ym  b anku , n ie  d o k o n u ją  w 
n im  op łat, lecz p rzy ch o d zą  z n im i na 
p ocztę . - Trudno mi ocenić, czy za ­
graża nam ajencja PKO  - s tw ie rd z i­
ła  S ta n is ła w a  K ró l-W ło d a rc z y k . - 
Wszystko rozstrzygnie się  w maju, 
kiedy nadejdzie czas dokonyw ania  
opłat za energię elektryczną.

(ela)

Susza
budowa
oczyszczalni
Na bieżący rok radni Rozdra­
żewa zaplanowali wykonanie 
fundamentów żelbetonowych 
pod część biologiczną powstają­
cej oczyszczalni ścieków. 
P rz e d te m  k o n iec z n e  b ęd z ie  d o p ro ­
w a d z e n ie  w o d y  na  b u d o w ę  o c z y ­
s z c z a ln i  o r a z  w y k o n a n ie  p u n k tu  
z lew n eg o , p o m p o w n i, k o m o ry  ro z ­
działu  ścieków  i szeregu in n y ch  p rac  
p o p rz e d z a ją c y c h  s ta w ia n ie  c z ę ś c i  
b io lo g iczn e j o czy szcza ln i. N a  teren  
b u d o w y  d o p ro w ad zo n y  je s t  ju ż  p rąd . 
z ro b io n o  także d ro g ę  d o jazd o w ą. N ic 
w ia d o m o , k to  b ę d z ie  w y k o n a w c ą  
„ b io b lo k u ”, g d y ż  osta teczn ie  z d e cy ­
d u je  o  tym  d o p iero  p rzetarg .
Z  b u d o w ą  oczyszcza ln i zw iązan a  jes t 
kana lizac ja  R ozdrażew a, do  tej p o ry  
n ie  p o s ia d a jąc e g o  n a w e t w ła sn eg o  
w ylew iska  ścieków . In w esty c ja  p ro ­
w ad zo n a  będz ie  w oparc iu  o  b u d że t 
g m in y  o raz  p ien iąd ze  z  U rzędu  W o ­
jew ó d z k ie g o . T ru d n o  d z iś  p rz e w i­
dzieć , k ied y  p race zo stan ą  zak o ń cz o ­
ne . S am  R o zd rażew  w  p e łn i  k o rz y ­
stać będzie z  o czyszczaln i o k o ło  2 002  
ro k u ,  re s z ta  m ie js c o w o ś c i  b ę d z ie  
p o d łączan a  sto p n io w o , p o  p o s ta w ie ­
n iu  w  n ich  n iezb ęd n y ch  k o lek to ró w . 
P rz ep ro w ad z o n a  sy m u lac ja  k o sz tó w  
w skazu je , iż m usi to  b y ć  in w esty c ja  
w ie lo le tn ia , czy szczo n e  ściek i zn a j­
d ą  u jście w R o w ie  R ozdrażew sk im , 
na  co g m in a  ju ż  u zy sk ała  p o z w o le ­
n ie w od n o -p raw n e .

Eliminacje rejonowe XX Ogólnopolskiego Turnieju Wiedzy o Bez­
pieczeństwie Ruchu Drogowego rozegrano 15 kwietnia na terenie 
Szkole Podstawowej w Zdunach. Mimo chłodu na dworze nikt się 
nie przejmował, jak rozegrany zostanie sprawdzian praktyczny z 
jazdy na rowerze. Slalom wśród pachołków odbywał się bowiem 
pod dachem, na pięknej sali gimnastycznej.

Turniej
młodych cyklistów

Fot. „Rzecz" - Pawlik 
Sprawdzian praktyczny z ja z d y  na rowerze 

O d  czterech  lat m ie jscem  sp o tk a ń  m ło d y ch  row erzystów  by ła  szk o ła  w B iad- 
kach . O rgan iza to rzy  trafili d o  Z d u n  ze w zg lędu  na  k ap ry sy  p o g o d y . D zięki 
m ożliw o śc io m , jak ie  stw arza  d u ż a  sala w  Z d u n ach , turn iej m o żn a  p rzep ro w a­
d z ić , n ie licząc się z aurą . W  p rzy sz ły m  roku  p lanu je  się p o łączy ć  elim inac je  
z p ie rw szy m  d n iem  w io sn y , o b c h o d z o n y m  w każdej szko le , także  w  Z d u ­
nach , „na luzie".
N a  starcie ju b ileu szo w y ch  p o ty cz e k  rejo n o w y ch  stanęło  21 cz te ro o so b o w y ch  
d ru ży n . P ośród  rep rezen tacji k ro to szy ń sk ich  szkó ł pod staw o w y ch  p o  raz  k o ­
le jny  zabrak ło  „czw órk i” . S taw iły  się za  to  zespo ły  ze w si g m in y  K ro to szy n  i 
są sied n ich  terenów . Z  testam i w szy scy  uczestn icy  p o rad z ili sob ie  bez p ro b le ­
m u . N ad zo ru jący  tę część tu rn ie ju  n ad k o m isarz  Rom an H a no zastan aw iał 
się  p o  zakończen iu  e lim inac ji, c z y  p y tan ia  n ie by ły  za  łatw e. Z a  to ro w ero w y  
to r  z p rzeszk o d am i o k azał się  n ie lada zadaniem .
0  co raz  w yższym  p oziom ie  tu rn ie ju  św iadczy  n ie  ty lk o  w zrasta jąca  z roku 
n a  ro k  frek w en c ja  u czestn ik ó w , a le  ró w n ież  w y ró w n an y  p o z io m  w ied zy  i 
um ie jętnośc i. K o ń co w a k w alifik ac ja  e lim inac ji re jo n o w y ch  je s t tego  n a jlep ­
szym  d o w o d em . F aw o ry tem  ro w ero w y ch  zm agań  by ła  d ru ży n a  z B iad ek  i jej 
na jlep szy  zaw odnik  D o m in ik  P atryas, k tó ry  n ie zaw iódł, zw y cięża jąc  tu r­
n iej w y n ik iem  96 p u n k tó w . N a  d ru g im  m iejscu  z jed n a k o w ą  liczbą 93  p u n k ­
tó w  up laso w ało  się aż trzech  uczn ió w  - Łuka sz A d a m sk i i  Ja ros ła w  B u ko ­
w y ze Z d u n  o raz  K a m il Z yb a ła  z  B iadek . P o d o b n ie  w y g ląd a ła  w alka  o  k o le j­
ne m ie jsce  (p iąte), które w rezu ltac ie  ex  e q u o  zajęli Łuka sz D ziuba  ze Z d u n
1 K rz y s z to f Stachow iak ze S zk o ły  P o dstaw ow ej N r 3 z K ro toszyna .
W k lasy fikac ji d ruży n o w ej zw y cza jo w o  zw y cięży li gosp o d arze  - w ty m  roku  
b y li n im i p o  raz  p ie rw szy  zdu  n o  w ian ie . R e p rezen tac ja  m ie jsco w ej szk o ły  
zd o b y ła  w  sum ie 36 0  p u n k tó w . B iad k i zaję ły  d ru g ie  m iejsce z  345 p u n k tam i 
n a  sw oim  koncie . W ie lk ą  n iesp o d z ian k ą  tu rn ie ju  by ła  trzecia  lo k ata  d ru ży n y  
ze S zko ły  P odstaw ow ej N r  3 w  K ro to szy n ie . P odkreślić  należy , że szk o ła  ta 
zasługu je  na szczególne uzn an ie , ze  w zg lęd u  n a  fatalne w aru n k i tren in g o w e 
w yn ik a jące  z braku porządnej sali g im nastyczne j na  teren ie  szkoły .
Z roku na rok , d z ięk i ho jn o śc i w ielu  sponso ró w , k tó rym  p rzy  tej o k az ji o rg a ­
n iza to rzy  serdeczn ie  d z ię k u ją , n a g ro d y  są c o raz  b ardziej o k aza łe . N a jlep si 
ro w erzy śc i o d jech a li w ty m  ro k u  ze szk o ły  no w y m i ro w eram i i na ro lkach . 
N o w o śc ią  tu rn ieju  by ły  o ry g in a ln e  m edale: zło te, sreb rne i b rązow e, s ta n o ­
w iące trw ałą  p am ią tk ę  zd u n o w sk ich  po tyczek , w zo ro w o  zo rg an izo w an y ch  w 
S zko le  P odstaw ow ej w Z d u n ach .

(jot)

Rzecz
Krotoszyńska £



25 kwietnia 1997

AUTO IG N A SZA K
62-800 KALISZ 

Al. Wojska Polskiego 5 
tel. (0-62) 649-796,649-537

Y o lk sw a g e n  G ro u p

Nowa S K O D A  

F E L 1 C I A  C O M B I

to
najtańszy samochód 
dla Twojej rodziny 

i Twojej firmy
Cena ju ż  od.., 29.000 zł,m

Postełając pizodplat* na polski samochód - kupujesz SKODĘ tez podatku KAT!

Każda wersja Felicii Combi wyposażona jest

w  R a d io  BLAUPUNKT,
cztery głośniki i antenę!

ezyU 1 0 0 0  zł masz nadal do dppzycji!
AUTO  IG N A S ZA K  62-800 KALISZ, A l. W ojska Polskiego 5, te l/fax (O 62) 649 796

Rzecz
Krotas
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7 N A P Ó J
P O M A R A Ń C Z O W Y

sow ę, p estk i d y n i itp.

J O G U R T

S k ła d n ik i :  jed en  k u p n y , m ały  jo g u rt 
natu ra lny , 1-2 litry  m leka, 1-2 łyżk i 
c h u d e g o ,  g r a n u lo w a n e g o 'm le k a ,  
o w o ce  - św ieże, m ro żo n e  lub  z k o m ­
po tu .

W y k o n a n ie :  D o  p rze g o to w a n e g o , 
p rzestu d zo n eg o  m lek a  d o  tem p era tu ­
ry 37°C dodajem y jo g u rt i m leko  g ra ­
n u lo w a n e . D o k ła d n ie  m ie s z a m y  i 
p rzelew am y do  czystych , d u ży ch  s ło ­
ików . O dstaw iam y na  4  g o d z in y  w 
c ie p łe  m ie jsce . Jo g u rt  s p o ż y w a m y  
sch łodzony , w ym ieszany  z o w o cam i.

W io s e n n e  p r z e b u d z e n ie  
byw a dość  m ęczące  d la  n a ­
szych o rg an izm ó w . S iły  w i­
ta ln e  m ożna je d n a k  odzyskać 
s to su ją c  w łaśc iw ą  d ie tę . D zi­
sia j trz y  dom ow e p ro p o zy c je  
sp e c ja łó w , k tó re  p o m a g a ją  
o d zy sk ać  d o b re  sa m o p o czu ­
cie, a  za  tydzień  p rz e p is  na  
k o rę  m ak o w ą  i c h ło d n ik  b a ­
nanow y .

zim nej w ody , ły żk a  m io d u , 2  jab łk a , 
so k  z  p o ło w y  cy tryny , 4 -5  ły że k  m le ­
ka, śm ietank i łub  jo g u rtu , 7 -1 0  o rze ­
sz k ó w  la sk o w y ch  (g ru b o  p o s ie k a ­
n y ch ), e w en tu a ln ie  10  d k g  se z o n o ­
w y ch  lub  m ro żo n y ch  ow oców .

W y k o n a n ie :  P łatk i zalać w o d ą , w y ­
m ieszać z m io d em  i zo staw ić n a  noc. 
R ano  dodać  ja b łk a  u tarte  na  tarce o 
d u ż y c h  o c z k ac h . S k ro p ić  c y try n ą , 
w ym ieszać  z m lek iem . D o d ać  o rze ­
ch y  i ow oce.

M U ę S S L I
p
ę  S k ła d n ik i :  4  kop iaste  łyżk i p łatków  
g o w s ia n y c h  g ó rsk ic h , 1 ły żk a  o trąb  

p sz en n y c h , 5 ły że k  p rze g o to w a n e j

S u ró w k a  ta je s t  bardzo , bardzo  zd ro ­
w a, a  p rzy  ty m  sm aczna .D la  u ro zm a­
icen ia  m o żn a  jeszcze  do  niej d odać  
p e s tk i s ło n eczn ik a , 3 ły żk i p ła tk ó w  
k u k u ry d zian y ch , m ak, w iórk i k o k o -

S k ła d n ik i :  2 p o m ara ń c ze , 5 0  d k g  
m archw i, 2  ły żk i k w ask u  c y try n o w e­
g o , 1 k g  cukru.

W y k o n a n ie :  Pom arańcze um yć b a r­
d z o  d o k ła d n ie  w g o rą c e j  w o d z ie . 
Przelać  w rzą tk iem  i o suszyć , potem  
p o k ro ić  je  w k o s tk ę  (w raz  ze sk ó r­
k ą ). M archew  zetrzeć na  tarce o d u ­
żych  oczkach . C ało ść  zalać 1 litrem  
w o d y  i g o to w a ć  d w ie  g o d z in y  (na 
w o ln y m  ogn iu ). D o k ład n ie  zm ik so ­
w a ć . O s o b n o  z a g o to w a ć  8 l i t ró w  
w ody , po łączyć  z kw ask iem  c y try n o ­
w ym . N astępnie  o b a  p ły n y  d ok ładn ie  
w ym ieszać  i p rzeced z ić  p rzez  gęste 
sito. R ozlać do  bu telek  i p rzech o w y ­
w ać  w lodów ce.

Alicja S tefańska

Dzień dobry - to ja!
A oto kolejne fotografie najmłodszych mieszkańców Ziemi Krotoszyńskiej, którzy przyszli na świat na oddziale położniczym szpitala 
przy ulicy Bolewskiego. Publikujemy je za zgodą mam maluchów, one też podały nam wagę i długość swoich nowo narodzonych 
pociech. Jedną bezpłatną fotografię dziecka przekazujemy zawsze jego rodzicom za pośrednictwem położnych, którym serdecznie 
dziękujemy.

1. J u l i a  F i l i p ia k  z N o w e j 
O bry , ur. 16 .04 .1997; 3750 
g, 5 6  cm

2. D a n u ta  K a ź m ie r c z a k  z 
R óżopo la , ur. 16 .04 .1997 ; 
3 7 5 0  g , 57  cm

7 . D an ie l M a ty siak  z K ro to ­
s z y n a ,  u r .  1 4 .0 4 .1 9 9 7 ;  
3 4 5 0  g, 57 cm

8. C ó rk a  p ań stw a  K o w alew i­
c z ó w  z B o ż a c in a ,  u r . 
14 .0 4 .1 9 9 7 ; 3400 , 57  cm

Przyszli 
na świat
Gracjan Gustowski, Martyna 
Przybylska, Klaudia Kata­
rzyna Wołos, Cezary Jarosz, 
Michalina Barbara Kurzaw- 
ska, Paulina Anita Kurzaw- 
ska, Arkadiusz Król, Wero* 
nika Anna Kałążna, Rado­
sław Łukasz Ulatowski, Da­
ria Maria Markowska, Patryk 
Wąsik, Dawid Wałęsa, Sta­
nisław Piotr Jędrkowiak 

( 10  - 16 kwietnia. Urząd 
Stanu Cywilnego w 

Krotoszynie)

9. Ju lia  K o żu ch o w sk a  z K ro ­
to s z y n a ,  u r .  6 .0 4 .1 9 9 7 ;  
2 2 0 0 , 4 8  cm

3 . M ic h a ł  K a ź m ie r c z a k  z 
K r o to s z y n a ,  u r .
1 6 .0 4 .1 9 9 7 ; 3 6 5 0  g ,5 8 -c m

4 . W e ro n ik a  R y b a  z B iadek , 
ur. 1 5 .0 4 .1 9 9 7 ; 3 5 0 0  g , 58 
cm

5. M arta  F altus z  K ro to szy n a , 
ur. 15 .0 4 .1 9 9 7 ; 4 0 0 0  g , 58  
cm

6 . K rystian  L itw in  z K o źm i­
na , u r. 14 .0 4 .1 9 9 7 ; 3 0 0 0  g, 
5 4  cm

N a  Im ien in y  
m u zy k u jącej Parze 
n a jlepszych  życzeń  m oc 
śle
D żolka

* * *

K o c h a n e j  c ó re c z c e  K la u d ii
M ie rze jew sk ie j
z o k az ji 1 1-tych U rodzin
sp e łn ien ia  m arzeń , szczęścia  i
p o w o d z e n ia
ży czą
Rodzice i brat

* * *

M oje j w ciąż  m łodej S iostrze
z  o k az ji U rodzin
d u żo  u śm iechu  i m ało  stresów
ży czy
Rosa

* * *
A n to n ie m u  i S te fa n i i  K ry -  
szk iew iczo m
z o k az ji 55 roczn icy  ślubu 
na jlepsze  ży czen ia  
sk ład a  
Rodzina

* * *

S z e r o k ie j  d r o g i  i „ le k k ie j  
n o g i”
- no w y m , n ieb iesk im  fiatem  - 
ży czą
R eży se rce
- Artyści -

* * *

M o n iaczk u , n ie pękaj!
I  daj „żyć” k ryształom . 
Życzliw i

* * *
K o ch an e j M am ie 
S tan is ław ie  C iern iew sk iej 
z o k az ji U ro d z in  
w szelk iej po m y śln o śc i 
i d u żo  zd ro w ia  
ży czą :
có rk i, z ię c io w ie , w nuczki, 
wnuki i prawnuki 

* * *

K o c h a n y m  R odzicom  
B o le s ła w ie  i K rz y s z to fo w i  
K o b u szy ń sk im

w s z y s tk ie g o  n a j le p s z e g o  z 
okazji roczn icy  ślubu  
życzy
syn z ż o n ą , M o n ik ą  i M ic h a ­
łem
oraz córka z Paulinką  

*. •* * *
N ajlepsze ży czen ia  Im ien in o - 
w o -U ro d z in o  w e 
d la  W eso lu tk ie j H E ID I czy li 
M arzeny  B aran .
D użo , d u żo  rad o śc i o raz  p o ­
w o d zen ia  w m iłośc i 
ży czą
B e a ta , K a m ila , W ic ia  i P u ­
szczy/:

* * *

N a js e rd e c z n ie js z e  ż y c z e n ia  
im ien in o w o -u ro d z in o w e  
d la  zw ariow anej k um peli 

A gn ieszk i Juszczyk . 
W szystk iego  naj..., spe łn ien ia  
n a js k r y ts z y c h  m a rz e ń  o ra z  
ład n eg o  ch ło p ak a  
ży czą
Wicia, Kamila, Beata i Heidi 

* * *

S z y b k ieg o :p o w ro tu  d o  z d ro ­
w ia, D żim olku,
Gazeciarze

* * *
K ocham  Z O S IĘ
b ezp o d staw n ie
Wielbiciel

KUPON
n a  bezp ła tne  p o d z ięk o w an ia  o raz  ży czen ia  im ien in o w e, u ro d zin o w e , ro czn ico w e, ś lu b n e  i inne.

U w aga! W y p e łn io n y  k u p o n  m o żn a  p rzesłać  n a  ad res red ak c ji pocz tą  lub w rzucić  do  sk rzynk i 
„R zeczy" (na budy n k u  przy  u l. S ienk iew icza  2A ).

Tylko życzenia nadesłane na kuponach są bezpłatne.

Rzecz
Krotoszyńska 6
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N ie  je s te m  zaw zię ty m  k in o m an em , 
ale lu b ię  o g lą d a ć  p lak a ty  film o w e. 
O sta tn io  je d n a k  d o ch o d zę  do  w nio ­
sku , że  nasze k in o  zapatrzy ło  się na 
ró żn e  s tra jk u ją c e  in s ty tu c je  i c ic h ­
cem , bez n ag łaśn ian ia  i p ow iad o m ia- 
n ia środków  przekazu  p rzy stąp iło  do 
sw ojego  p ro te s tu . W ystarczy  przejść 
ko ło  k ina, ab y  d o jść  do  tak iego  w n io ­
sk u . T e rm in a rz  w  g ab lo c ie  d o tyczy  
film ów  w y św ie tlanych  na  przełom ie 
styczn ia  i lu teg o , afisze rów nież p re ­
zen tu ją  pozyc je  z tego  okresu . S za­
n o w n i P ań stw o  P racu jący  w  K inie, 
p ro szę  p o d ajc ie  m ieszk ań co m  K ro to ­
szyna  ch o ćb y  n a jk ró tszą  in fo rm acje  
o  sw oim  stra jku . B ędziem y w ów czas 
w iedzieć, czy m am y  się z W am i so ­

lid ary zo w ać, p o p iera ć  W asze ru ch y ?  
C z y  te ż  z ig n o r o w a ć  n ie p o w a ż n e  
p rze d s ięw z ię c ie?

O g ląd acz  plakatów  
i sta ły  czy te ln ik  „ R K ”  

D M
***

N ie  w iem  , c z y  „R zecz”  w y druku je  
m ój list, b o  o s ta tn io  ten  sk lep  się  re ­
k lam o w ał w gazec ie , ale w łaśn ie  d la ­
tego  p iszę  d o  W as. W szy scy  n a  lew o 
i p raw o  trąb ią , jak ie  to w span iałe  za ­
k u p y  m o żn a  z ro b ić  w  k ro toszyńsk ie j 
B IE D R O N C E . Z a z d ro sz c z ę  im , bo 
w idać trafili n a  jak iś  lep szy  dzień  w 
m ark e c ie . Ja , k ie d y  tam  z ach o d zę , 
w id z ę  c ią g le  p u s te  p ó łk i, w ieczn ie  
czegoś b rak u je . A lb o  n ie  m a w y boru  
w  p a s ta c h  d o  z ę b ó w , a lb o  n ie  m a 
m arg ary n . R o d z y n e k  tam  nie  uśw iad ­
czysz, m ajo n ezu  często  brakuje . Ale 
są  z a c h w y ty  w  f irm o w e j g a z e c ie  
„P raw da" p o d  hasłem : Jak  to  w sp a­
niale z ao p a try w ać  się  w e w szystk ich  
B IE D R O N K A C H ! I ta n io , i d u ż y  
w ybór, i.... C z y  k ie ro w n ic tw o  sk le ­
pu  n ie w id z i ty ch  p u sty ch  pó łek? A 
tak  d o b rze  s ię  zapo w iad a ło ...

JC

Obrady
Rady
W dn iu  o d d aw an ia  tego  num eru  do  
druku  (24 kw ie tn ia ) po raz  trzy d z ie ­
sty  p iąty  w tej k adencji ob rad o w ała  
R ada M iejska K ro to szy n a . Program  
sesji p rzew idyw ał rozpatrzenie  sp ra­
w o z d a n ia  z w y k o n a n ia  b u d że tu  za 
ro k  u b ieg ły  i p o d jęc ie  u c h w a ły  w 
sp ra w ie  a b so lu to riu m  d la  Z a rząd u  
M iasta  i G m iny . P od  g ło so w an ie  tra ­
fiły  też  p ro jek ty  u c h w a ł: '
- o  ok reślen iu  zasad  zw ro tu  w y d a t­

ków  n a  usłu g i op iekuńcze , leczni­
cze, po m o c rzeczow ą, zasiłk i celo ­
w e i zasiłk i na ek o n o m iczn e  usam o­
d z ieln ien ie  p on iesione  przez m iasto 
i gm inę.

- o  zasadach  i try b ie  u dz ie lan ia  p o ­
m o cy  m a te ria ln e j w ce lu  e k o n o ­
m iczn eg o  u sam odzieln ien ia ,

- o  hejnale K rotoszyna.
S zczeg ó ły  - za  tydzień .

(er)

W R E F E K T A R Z U  w p ią tk o w y  w ie ­
czór d w aj fran cu scy  m iizycy: gitarzy- 
sta C h r i s t ia n  M a e s t r i  i flecista  C h r i ­
s t i a n  R a s q u i e r  p rz e z  p o n a d  d w ie  
g o d z in y  raczy li u szy  zg rom adzonych  
m u zy k ą  b ez  g ran ic . W ędru jąc  w  cza­
sie i p rzestrzen i, ja k  sam i to określi­
li, p rezen to w a li m elo d ie  różnych  k rę ­
gów  k u ltu ro w y ch  i ep o k . P iękne t rzy ­
n asto w ieczn e  p ieśn i p rzep la ta li ry t­
m am i b lu esa  o raz  tanga. G rali n a  tam - 
tam ach , b u d z ili zw ierzę ta  w K o rd y ­
lie rach . P rzed s taw ili au to rsk a  k o m ­
p o z y c ję  „ A m a z o n ia ” , w  k tó re j s ły ­
chać b y ło  n iep o k ó j d ż u n g li, zapach  
eg zo ty czn y ch  ro ślin  i c iężk ie, parne 
po w ie trze  ró w n ik o w e , a  p o  niej so ­
na tę  Jan a  S e b as tian a  B acha .

M u z y k a  z  d a lek a
S p o n so rem  sp o tk an ia  z nau czy c ie la ­
m i m u zy k i z N ice i b y ł C zesław  Jag ła  
- w ła ś c ic ie l  Z a k ła d ó w  M ię s n y c h . 
D o ch ó d  z k o n ce rtu , k tó rem u  p a tro ­
n o w a ł L io n s  C lu b , p rzezn aczo n y  z o ­
stanie n a  cele  chary ta tyw ne.

(ela)

„ Ś W I A T  D Z I E C K A ”  
Z / I P R A S Z A

Dom Handlowy ^
przy ul. Floriańskiej w Krotoszynie ( )
II piętro 
Tel. 25-27-23
T u  k u p i s z :

-  z a b a w k i

■ a r t y k u ł y  d z i e c i ę c e

-  a r t y k u ł y  s p o r t o w e

■ r o w e r y

■ oraz pełen asortyment 
rowerowy + części rowerowe

ZAPRASZAMY od poniedziałku do piątku

od 10.00 do 18.30
w soboty 

od 10.00 do 16.00 
w niedziele 

od 10.00 do 14.00

LUMENICI
W cyklu tym zamierzamy przybliżyć liderów LUMENU, rodzimej firmy o ponad stuletniej 
tradycji, dobrze reprezentującej Krotoszyn w kraju i poza jego granicami. Jeden z pracow­
ników niemieckiej firmy współpracującej z LUMENEM, urzeczony wigorem i urodą for­
mierek świec, określił je mianem „lumenitas”. My nazwaliśmy pracownice i pracowników  
W ytwórni Wyrobów Woskowych bardziej po polsku: „lum enitam i”.

Fot. „Rzecz” - Pawlik
Twierdzi, Że nie ma rzeczy nie do załatwienia

C h c e s z  się  d ow iedz ieć , g d z ie  k u p ić  
n a jta n ie j?  Z a p y ta j  lu m e n o w sk ie g o  
zao p atrzen io w ca  - B ro n is ła w a  J a n ­
k o w s k ie g o , T ru d n o  g o  w p ra w d z ie  
zastać  w  zak ładz ie , bo  w ieczn ie  coś 
za łatw ia w terenie , ale w arto  p o cze ­
kać . M oże p rzy  o k az ji zd radzi, w  ja k i  
sp osób  w y n eg o c jo w ać  ja k  n ajn iższą 
cen ę...
Z a w o d o w o  p ra c u je  j u ż  35  la t, w  
W y tw ó rn i W y ro b ó w  W o sk o w y ch  - 
trzeci rok . W cześn iej zw iązan y  był, 
p rz e d e  w s z y s tk im , z p rz e m y s łe m  
m ięsnym . W ie lo le tn ie  d ośw iadczen ie  
spraw ia, że tak ie cechy  ja k  u m ie ję t­
ne po słu g iw an ie  się s łow em  czy  ro z ­
b ra ja n ie  u śm ie c h e m  o p a n o w a ł  d o  
perfekcji. - Gdy mnie wyrzucają je d ­
nymi drzwiami, ja  wchodzę drugimi
- śm ieje się  p an  B ronek .
W firm ie m ó w ią  o  nim  „m istrz  u n i­
k u ” , „usta -k łódka", ale i „ czarodziej".
- Czasami nam się zdaje - tw ierd zą  
p raco w n icy  w L U M E N IE  - że Bro­
nisław Jankowski nadal tkwi w sta­
rym systemie, jakby  nie zauważał, że 
nastały ju ż  przecież zupebiie  inne, 
nowe czasy. Denerwuje nas też prze­
sadna wręcz grzeczność  w  jego  wy­
konaniu. Z  reg u ły  uchodzi za  u czy n ­
nego do staw cę  k aw y  i fu n d a to ra  w i­
tam iny C  d la  załog i. W ielu  tw ierdz i 
też, że  to  w ódo le j i asek u ran t. Z  n ie ­
jed n y m  p o p a d a  w  kon flik t, szczegó l­
n ie w tedy , g d y  in fo rm uje  o  n iem o ż­

nośc i d o k o n a n ia  jak ieg o ś zak u p u . 
N a jc zę śc ie j je d n a k  tw ierd z i, że nie 
m a rzeczy  n ie  d o  załatw ienia , p rzy ­
n ajm niej słow nie, bo  w  p rak ty ce  ró ż ­
n ie  to  w ychodzi. Z ao p atru je  f irm ę w 
m ateria ły  b iu row o-socjalne i p rzem y ­
słow e, a także w odz ież  ro b o czą  i... 
b ieliznę. S p o śró d  licznych zam ów ień  
n a jd z iw n ie jsz e  ja k  d o tą d  b rzm iały : 
lin ijk a  zecerska (k tórą  p rzy sz ło  sp ro ­
w adzać  aż z N iem iec) i p szczeli w osk . 
P o b o ż n y m  ż y c z e n ie m  k ie ro w n ik a

Ja n k o w sk ie g o  jes t sam ochód , ty lk o  i 
w y łączn ie  d o  d y sp o zy cji zao p a trze ­
n ia.
B ro n is ła w  Jan k o w sk i pe łn i ró w n ież  
fu n k c ję  sp o łe c z n e g o  z a k ła d o w e g o  
in sp e k to ra  p ra c y , p rz e p ro w a d z a ją c  
o d  czasu  d o  czasu  k o n tro le  z zakresu  
bezp ieczeń stw a  i h ig ien y  p racy  o raz  
p r z e p i s ó w  p r z e c iw p o ż a ro w y m . 
.Ż y c z liw i” tw ierd zą , że  to  w łaśn ie  ta 
fu ch a  je s t je g o  tarczą w  L U M E N IE .

(jot)

C z y  b y ł  

p o c z y t a l n y ?
Zaledwie pól godziny trwała pierwsza rozprawa karna oskarżonych o de­
wastację figur świętych z miejsc kultu religijnego.

2 3  k w ie tn ia  m ieli być  sąd zen i dw aj o skarżen i w  b u lw er­
su jące j sp o łe c z e ń stw o  K ro to sz y n a  sp raw ie  zn iszczen ia  
f ig u r św ię ty ch  w  m iejscach  ku ltu  relig ijn eg o  w  n o cy  z 7 
n a  8 w rześn ia  u b ieg łeg o  ro k u . P o zo sta li d w aj sp raw cy  
tego  czynu  , m ieszk ań cy  Ż y ra rd o w a , u k ry w a ją  się  o d  k il­
ku  m iesięcy  i są p o szu k iw an i listam i goń czy m i. N a  w n io ­
sek  k sięży  p ro k u ra tu ra  w y łączy ła  z ak t spraw y p o d ejrza­
ny ch , k tó rzy  nie  u tru d n ia ją  p o s tę p o w an ia  (czyli tych  m ie­
szkających  w K ro to szy n ie )  i sk ie ro w a ła  d o  sądu akt o sk ar­
żen ia , za rzuca jąc  im  zn iszczen ie  m ien ia  i o b rażan ie  uczuć 
re lig ijn y ch .
P rz y p o m n ijm y  fak ty . N o cą  z  7  n a  8 w rześn ia  1996 roku 
cz te rech  m ężczy zn  w  w iek u  o d  21 d o  37 lat, p rze m ie ­
szczając  się po  K ro to szy n ie  sam o ch o d em  z p rzyczepką , 
ud aw ało  się p o  k o le i do  k ilk u  m iejsc  ku ltu  relig ijnego . 
Z n iszczy li fig u ry  M atk i B ożej i św iętej B ernadety  z g ro ­
ty  p rzed  ko śc io łem  farn y m , p o tem  d u żą  p rzy d ro żn ą  f ig u ­
rę  C h ry stu sa  (sto jącą  o d  lat p rzed w o jen n y ch  przy  ulicy  
B o lew sk ieg o ) i fig u ry  sp rzed  ko śc io ła  św . A ndrze ja  B o - 
b o li. Ich w iększe f rag m en ty  w yw ieź li za  m iasto . 
W a łę sa ją c y c h  się  w  po b liżu  k o śc io ła  B ob o li m ężczyzn 
zau w aży ł i w y leg ity m o w ał p a tro l p o licy jn y . D w óch  sp o ­
śród  n ich , p o d a jący ch  sprzeczne  d ane  oso b o w e, za trzy ­
m an o  d o  w yjaśn ien ia . R an o , po  tele fon icznych  zg ło sze ­
n iac h  o  d e w a s ta c ji  f ig u r , p o lic ja  sk o ja rz y ła  fak ty . Ju ż  
p o d czas  p ierw szy ch  p rzesłu ch ań  podejrzan i p rzyzna li się 
d o  p o p e łn ien ia  zarzu can y ch  im  czynów .

P ro w a d z ą c a  ro zp raw ę k a rn ą  pan i sęd zia  p o in fo rm o w ała  
zeb ran y ch  o  tym , że jed e n  z o sk a rżo n y ch  p rzed ło ży ł s ą ­
d o w i zaśw iad czen ie  lekarsk ie  z  g ab ine tu  p sy ch ia try czn e ­
g o . P ro k u ra to r  M a r ia  K o ło d z ie jc z y k  zad ała  m u w  z w iąz ­
k u  z ty m  k ilk a  py tań . Z  o d p o w ie d z i w y n ik a ło , że o sk a r­
ż o n y  leczy  s ię  w  p ry w a tn y m  g ab in ec ie  lekarsk im  o d  li­
s to p a d a  u b ie g łe g o  ro k u . T w ie rd z ił, że  b ie rze  tab le tk i i 
za s trzy k i, je d n a k  ich  nazw  n ie  p o tra f ił  p o d a ć . G a b in e t 
p sy c h ia try  o d w ie d z ił  d w u k ro tn ie  - p ierw szy  raz  w  lis to ­
p ad z ie , d ru g i  w  m arcu  albo  k w ie tn iu  - d o k ład n ie  n ie  p a ­
m ię ta. Z a p y tan y , czy  p rzed  7  w rześn ia  ró w n ież  leczy ł się 
u p sy ch ia try , zap rzeczy ł. N ie p o tra fił w y jaśn ić , n a  c o  c h o ­
ru je  - tw ie rd z ą c , że je s t  to  n ap isan e  w  w y d a n y m  przez 
lekarza  zaśw iad czen iu .
Z  u w ag i n a  to, że o sk a rżo n y  leczy  się w  g ab in ec ie  p sy ­
c h ia try czn y m  (co o zn acza  w ą tp liw o śc i co do  s tan u  jeg o  
p o czy ta ln o śc i), sąd  m u si p rzep ro w ad z ić  d o w ó d  z op in ii 
d w ó ch  b ieg ły ch  p sy ch ia tró w , k tó rzy  o d p o w ied zą  na  p y ­
tan ie , czy  w  c h w ili p o p e łn ian ia  p rzes tęp s tw a  m ńil o n  za­
ch o w a n ą  z d o ln o ść  ro zp o zn aw an ia  znaczen ia  czynu  i k ie ­
ro w an ia  sw o im  po stęp o w an iem .
W tak iej sy tuac ji sąd  o b lig a to ry jn ie  w y zn acza  osk arżo  
nem u a d w o k a ta  z  urzędu.
R o z p ra w ę  o d ro cz o n o  d o  czasu u zy sk an ia  p rzez sąd  o p i­
n ii b ieg ły ch . W  c iąg u  najb liższy ch  d w ó ch  ty g o d n i o skar­
żo n y  o trz y m a  w ezw an ie  na  badania .

(er)

Rzecz
KroteszyM'
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Fot. „Rzecz” - Pawlik

Rozmowa z Bogu­
sławem Szeszyc- 
kim - prezesem 
Zarządu Spół­
dzielni Produk­
cyjno-Handlowej 
EWA w Krotoszy­
nie
- P rzyp o m n ijm y  na początek h is to­
r ię  za k ładu , k tó ry  przecież dop ie ­
ro  od k ilk u  la t  jest sam odzielną je d ­
nostką gospodarczą - spó łdz ie ln ią  
pracy.
- D o dn ia  15 m arca 1990 roku  b y li­
śm y  Z ak ład em  H and lu  S pó łdz ie lcze­
g o  P rzedsięb io rs tw a  S A M O P O M O C  
C H Ł O P S K A  - S pó łdz ie ln i O sób  P ra­
w n y ch  w K aliszu  (uprzedn i W Z G S ), 
k tó re  - zg o d n ie  z u s taw ą o  zm ianach 
w  o rg an izacji i d zia ła lności spó łdziel­
czości - u leg ło  likw idacji. 16 m arca 
1990 roku  g ru p a  in ic jatyw na, z ło żo ­
n a  z p raco w n ik ó w , zw oła ła  pierw sze 
W alne Z gro m ad zen ie  pracow ników , 
n a  k tó ry m  p o d jęte  zosta ły  uchw ały  o 
u tw o rz e n iu  K r o to s z y ń s k ie j  S p ó ł ­
d z ie ln i  P r o d u k c y jn o - H a n d lo w e j  
E W A  w  K ro to szy n ie  (nazw a ta  z o ­
s ta ła  później zm ien io n a  na  o b ecn ą) i 
p rzy ję c iu  S ta tu tu  S p ó łd z ie ln i. R o k  
p ó ź n ie j l ik w id a to r  S p ó łd z ie lc z e g o  
P rzed sięb io rs tw a  S C H  p rzek aza ł o d ­
p ła tn ie  is tn ie ją c e j  j u ż  s p ó łd z ie ln i  
m ają tek  by łeg o  Z ak ład u  H and lu . N a 
d z ień  d z is ie jszy  sp ó łd z ie ln ia  z a rz ą ­
d z a  m a ją tk ie m  w a rto śc i 5 .4 0 0 .0 0 0  
z ło ty ch  b ru tto , z lo k a liz o w an y m  n a  
g ru n cie  5 ,4  ha.
- J a k i b y ł s ta r t  now o u tw o rzone j 
spó łdz ie ln i?
- P o czą tk i sam odzielnośc i b y ły  b a r­
d zo  trudne . L a ta  1 9 9 1 -1 9 9 2  to  naj- 
g o rsży  o k res  d la  naszej spó łdz ie ln i. 
K ażdy  rok  k o ń czy ł się  u jem n y m  w y ­
n ik iem  fin an so w y m . 1993 ro k  o k a ­
zał s ię  p rze ło m o w y m , o d  w ted y  n o ­
tu jem y  sta łą  d y n am ik ę  tak  w p rz y ­
chodach , jak  i w y p raco w an y m  zysku. 
D la  le p s z e g o  z o b ra z o w a n ia  m o g ę  
podać , iż p rzy ch o d y  og ó łem  w  1992 
roku  s tanow iły  k w o tę  4 .7 9 0 .0 0 0  z ło ­
tych , na tom iast p rzy ch o d y  n a  kon iec 
1 9 9 6  ro k u  z a m k n ę ły  s ię  ł ic z b ą  
1 4 .459 .000  zło tych . D y n am ik a  s tano­
w i w sk aźn ik  300 % . U w ażam , że  jes t 
to  d uże  osiągn ięcie .
- Jak ie  dz iedz iny obe jm u je  d z ia ła l­
ność  p r o d u k c y jn o - h a n d lo w a  
E W Y ?
- S p e c ja l iz u je m y  s ię  w  p ro d u k c j i  
w y ro b ó w  c u k ie rn ic z y c h , tak ich  ja k  
cuk ierk i tw arde  i n ad z iew an e  o  ró ż ­
nych  sm akach , cuk ierk i p o m ad k o w e  
m leczne  i w od n e; p o n ad to  lizaki, lan- 
d ry n y , d ro p sy , d raże  o raz  ga la re tk i 
tęczow e w ie losm akow e. N ależy  p o d ­

k reślić , że  ca ła  dz ia ła ln o ść  p ro d u k ­
cy jn a  p ro w ad zo n a  je s t w  zak ładz ie  w 
S u lm ierzycach , b ędącym  w łasnością  
spó łdzieln i. Z a ło g a  w  n im  pracu jąca  
je s t  z n a k o m ic ie  p rz y g o to w a n a  d o  
p ro d u k cji, a  bo g a te  trad y c je  c u k ie r­
n icze  d o w o d z ą , że  ja k o ś ć  n a szy c h  
w yro b ó w  nie  u stępu je  k ra jo w y m  p o ­
ten ta to m  cuk iern ic tw a .
Isto tn e  znaczen ie  d la  sp ó łd z ie ln i m a 
w s p ó łp ra c a  w  z a k re s ie  p r o d u k c j i  
ś ro d k ó w  fa rm a c e u ty c z n y c h  z  P o ­
znańsk im i Z ak ładam i F arm aceu ty cz ­
n y m i P O L F A  S A  w  P oznan iu .
W  zak resie  d z ia ła ln o śc i h an d lo w e j 
spó łdz ie ln ia  p ro w ad z i h u rto w ą  sp rze­
d aż  arty k u łó w  sp o ży w czy ch  i w y ro ­
b ów  farm aceu ty czn y ch , a tak że  d e ­
ta liczn ą  sp rzedaż części do  m aszy n  i 
w y p o sa ż e n ia  ro ln ic z e g o . W sze lk ie  
artuku ły  konsu m p cy jn e  z ak u p ić  m o ż ­
n a  w n a s z y m  D o m u  H a n d lo w y m  
E W A  w  R ynku , k tó ry  jes t w izy tó w ­
k ą  firm y.
- I lu  cz łonków  liczy spó łdzie ln ia?
- N a o g ó ln ą  ilość  za tru d n io n y ch  -1 7 0  
o sób  - cz ło n k am i sp ó łd z ie ln i są  154. 
Z a k ład e m  k ieru je  t rz y o so b o w y  z a ­
rząd , a  n ad zó r n ad  jeg o  p racą  sp ra ­
w uje  jed e n a s to o so b o w y  sk ład  R ady 
S p ó łd z ie ln i. Z  p e łn ą  s ta n o w cz o śc ią  
m o g ę  stw ierdzić , że w sp ó łp raca  p o ­
m iędzy  Z a rząd em  a R ad ą  u k ład a  się  
p o m y śln ie .
- W  ja k i  sp o só b  sp ó łd z ie ln ia  d z ie li 
zy sk i?
- W y p ra c o w an y  z y sk  d z ie lo n y  je s t  
zg o d n ie  z ustaw ą „P raw o  S p ó łd z ie l­
cze” o raz  S ta tu tem  S p ó łd z ie ln i. F a k ­
ty czn eg o  p o d zia łu  d o k o n u je  n a jw y ż­
szy  o rgan , jak im  je s t W aln e  Z g ro m a ­
dzen ie  cz ło n k ó w  sp ó łdz ie ln i. W  k a ż ­

dy m  przy p ad k u  p odzia łu  najw yższa 
k w o ta  p rzy p ad a  na  fu n d u sz  zasobo­
w y, czy li zw iększen ie  k ap ita łu  sp ó ł­
dzieln i, n atom iast w y p ła ta  d la  cz ło n ­
k ów  następu je  w form ie d y w id en d y
- o p ro c e n to w a n ia  u d z ia łó w  c z ło n ­
k o w sk ich . N ad  p raw id ło w o śc ią  w y ­
liczeń  czu w a  zaw sze n iezaw o d n a  w 
sw ojej p racy  - g łów na  k s ięg o w a  K r y ­
styna Kostencka, zastępca do  spraw  
fin an so w o -k sięg o w y ch .
- C o  uw aża  Pan za n ie w ą tp liw e  
osiągnięcie spó łdz ie ln i w  osta tn im  
czasie?
- Is to tn y m  z d a rz e n ie m , a  z a razem  
osiąg n ięciem , jes t ukończen ie  zada­
n ia  in w esty cy jn eg o  po leg a jąceg o  na 
ad ap tacji i m odern izac ji c zęści istn ie ­
ją c e g o  b u d y n k u  m a g a z y n o w e g o  z 
przeznaczen iem  na  w ydzia ł p ro d u k ­
cji śro d k ó w  farm aceu tycznych . E fek ­
tem  tego  zad an ia  będzie  stw orzenie  
w łaściw ych  w arunków  w ytw arzan ia  
( z g o d n y c h  z z a s a d a m i s y s te m u  
G M P), w y p ro d u k o w an ie  o raz  p a k o ­
w an ie  w y ro b ó w  w  n o w e j, bardziej 
a tr a k c y jn e j  p o s ta c i  i z w ię k sz e n ie  
w y d a jn o ś c i .  O g ó ln a  p o w ie rz c h n ia  
c z ę ś c i  a d a p ta c y jn e j  w y n o s i  1 .4 8 0  
m etrów  k w ad ra to w y ch . K o sz t ca łe ­
g o  p r z e d s ię w z ię c ia  w y n ió s ł  
1 .900 .000  zło tych .
W y s o c e  z n a m ie n n y m , a  z a ra z e m  
w ażnym , zd arzen iem  w  sp ó łd z ie ln i 
je s t  o k reślen ie  i w d ro żen ie  p o lity k i 
jak o śc io w e j d la  p ro d u k cji ś ro d k ó w  
f a r m a c e u ty c z n y c h  w e d łu g  z a sa d  
G M P , a  w  p ro d u k c ji w y ro b ó w  c u ­
k iern iczy ch  trw ałych  - w ed ług  zasad 
określo n y ch  w  norm ie ISO  9001.
- Jak ie  są p la n y  rozw o jow e E W Y ?
- N a  p e w n o  z m ie rzać  b ę d z ie m y  w 
k ierunku  da lszeg o  ro zw o ju  p ro d u k ­
cji ś ro d k ó w  farm aceu tycznych . P la ­
n u jem y też  poszerzen ie  p ro d u k o w a ­
nego  p rzez  nas asortym entu  w yrobów  
c u k ie rn ic z y c h . B y ć  m o że  w p ro w a ­
d z im y  ró w n ież  p ro d u k cję  w yro b ó w  
czek o lad o w y ch .
- D z ięku ję  za rozm owę i życzę d a l­
szych sukcesów.

Rozmawiała 
Jo la  Junatow ska

ć £ fc -m e d ic  spzo.o. Zakład OPIEKI MEDYCZNEJ 
KROTOSZYN, PRZEMYSŁOWA 19, tel. 25-45-65

( b a d a n i a  l a b o r a t o r y j n e ,  r t g  p ł u c ,  b a d a n i a  l e k a r s k i e )

Przypomnijmy fakty. Wniosek o wotum nieufno^ dla < 
Komunikacji Wiesława Gałęskiego podpisało 25 pacowr 
pracowników biurowych, jednego kierowcy (zaWdnio 
gazyniera Stefana Sekuli. Swoje pismo przekazatw piet 
dniczącemu Rady Miejskiej Krotoszyna i burmi^owi.

KAŻDEMU KI
T o ,  że zakład  n ie należy  d o  bogatych , w idać  g o łym  ok iem . B iu ra  m ieszczą  się w budy 
k u , bardziej p rzy p o m in ający m  w iejską c h a łu p ę  n iż  zak ład  n ad zo ro w an y  p rzez gmi^Ściany c 
d aw n a czeka ją  n a  pom alow an ie , w y k ład z in a  p o d ło g o w a  p o n ad ry w an a . Z  pracow nN i rozm 
w iam  w  p om ieszczen iu  szum nie  p rzez  n ich  nazy w an y m  św ie tlicą . O b sk u rn y  p o k o n a  chyb 
czące się s to lik i. K ierow cy  i m echan icy  zgodn ie  tw ierdzą, że zebran ie  6 lu tego!1 miało n 
w spó lnego  z w o tu m  n ieufności, a  jed y n ie  z n abrzm ia łym i o d  d w ó ch  lat p ro b le m at '^cowyn 
P rzyznają , że teg o  d n ia  o  w o tu m  w  ogó le  n ie b y ło  m o w y  - celow o , ja k  tw ierdzą, i  mówili n 
n a  ten tem at. K olejne spo tkan ie  z p rzedstaw ic ie lam i w ład z  m iasta  m ia ło  s ię  o d b rc°  zosta 
zap ro to k o ło w an e) p o  17 lu teg o  i w łaśnie  w ted y  m ieli zam iar ro zm aw iać  z prz^ avvicielai 
sam orządu o  p o ru szan y ch  w  p iśm ie do  burm istrza  p rob lem ach .

D laczego w otum ?

D laczeg o  w o tu m ?  P racow nicy  M Z K  tw ierdzą , że w y sto so w a li je  nie  ty lko  z pov’^u błędr 
n a liczanych  w ynagrodzeń , chociaż była to ok o liczn o ść  bardzo  isto tna. N iedaw no  gacono i 
zaleg łe  k w o ty  d odatków  stażow ych , ale b ez  odse tek . O d  s ty czn ia  w  ogó le  n ie dijjjto prem 
W y ciąg a ją  k artk i „od  w y p ła ty ” . R zeczyw iście , za rab iają  n iew iele . N a  k ilk u  k a r$ a Widnie 
k w o ty  niew iele  w yższe o d  czterystu czy  p ięc iu set zło tych .
- Wszystkiego tutaj trzeba dochodzić w sądzie  - żalą  s ię  - Dyrektor nigdy nie ma ^ czas 
G eneraln ie  p raco w n icy  sk arżą  się  na z łą  w spó łp racę z d y rek to rem  G ałęskim : - N&płgfo si 
szymy: Choćbyście dużo robili, to i tak mało robicie!

T o  j e s t  p i s r i K
Rozmowa z Wiesławem Gałęskim - dyrektor^ Mi<

- 2 lu tego dw udziestu  p ięc iu  p ra ­
cow ników  k ierow anego przez Pana 
za k ładu  sk ie row a ło  do  J u lia n a  Jo- 
ksia - b u rm is trza  K ro toszyna , p i­
smo zgłaszające w o tum  nieufności 
wobec Pana. T w ie rd z i Pan, że za­
łoga n ie przedstaw iła  Panu przed­
tem żadnych za rzu tów . S kąd  w o­
bec tego dow ied z ia ł się Pan o is t­
n ien iu  wotum?.
- Z  artyku łu  o p u b lik o w an eg o  w „G a­
zecie P ozn ań sk ie j” w m arcu .
- N ie  p o w ia d o m ił Pana o w o tum  
b u rm is trz  m iasta a n i p rze w o d n i­
czący R ady M ie jsk ie j?
- N ie.
- Nad Pana g łow ą zb ie ra ły  się czar­
ne ch m u ry , a Panu n ic  nie by ło  o 
tym  w iadom o? T a k  m am  to ro zu ­
mieć?
- T a k . B y łe m  b a rd z o  z a sk o c z o n y , 
p o n iew aż  p rzed tem  nie by ło  żadnych 
p ostu la tów , p retensji czy  roszczeń .
- Czy wtedy, po przeczytan iu  a r ty ­
k u łu  w „G a z e c ie  P o z n a ń s k ie j” , 
pozna ł Pan treść pisma w  spraw ie 
w o tum ?
- N ie , nie  zn am  g o  d o  d z is ia j. T ak  
sam o nie  znam  n azw isk  osób, które 
się  p o d  n im  p o dp isa ły .
- D z is ia j też to  Pana nie in teresu- 
je?
- N ie, p o n iew aż  d la  m nie  je s t to p i­
sm o  n ieform alne.
- Proszę o uzasadnienie tego pog lą­
du . D w udziestu  p ięc iu  p ra c o w n i­
k ó w  to  przecież większość za łog i 
zak ładu ...
- T ak , d latego  p o w in n i po stąp ić  zg o ­
d n ie  z ustaw ą o  rozw iązyw aniu  sp o ­
rów  zb io row ych .
- Ja k  pow inna  w yg lądać fo rm a lna  
droga złożenia tak iego w otum ?
- P raco w n icy  p o w in n i  p rzed s taw ić  
p o stu la ty  - albo  indy w id u aln ie , albo 
jak o  z a rząd  zw iązk u , n astępn ie  p o ­
w in n iśm y  p rzy s tąp ić  d o  negocjacji. 
G dy b y śm y  nie m o g li s ię po rozum ieć, 
m u sie lib y śm y  spo rząd z ić  p ro to k o ły

ro zb ie ż n o śc i. D o p ie ro  te p ro to k o ły  i ifl11 
d o w o d y  b raku  p o ro zu m ien ia  m o g ą  być prz! 
czy n ą  zw o łan ia  zeb ran ia , n a  k tó ry m  z a p ^  
u c h w a ła  o  u d z ie le n iu  w o tu m  nieufność; 
T ych  e lem en tó w  zabrakło .
- C a ły  czas n u r tu je  m n ie , d laczego nr 
p ró b o w a ł Pan dow iedzieć się, o co ch od* 
w  piśmie? N a p ra w dę  nie zna Pan jego td 
śd?
- N apraw dę.
- T ru d n o  rozm aw iać  o czym ś, co m nie jd 
znane, a - ja k  Pan tw ie rd z i - n ie jest zflł 
ne Panu - w  końcu osobie n a jb a rd z ie j ^  
in teresow anej. P ó jdźm y je d n a k  da le j. N* 
stępnego d n ia  po  ty m , k ie d y  burm is^ ' 
o trzym a ł p ism o za łog i, w M ie jsk im  Załd| 
dz ie  K o m u n ik a c j i  o d b y ło  się ze b ra 1’’ 
p rzedstaw ic ie li za łog i z bu rm is trzem  tfl°j 
sta i  ra d cą  p ra w n y m  U rz ę d u  M iast*. 
G m in y . W te dy też n ic  Panu nie pow iedź 
no o w o tum ?
- N ic . | |
- Na tym  ze b ra n iu  - ja k  podsum owała 
b u rm is trz  Jókś  - ro zs trzyg n ię te  zost*" 
wszystkie sporne -kwestie dotyczące pł”’ 
Potem pow sta ł reg u la m in  w yn agrodź? 
k tó rego  w  zak ładz ie  b ra ko w a ło , za co 
sztą o trz y m a ł Pan naganę.
- T o  n ie  by ło  d o  k o ń c a  słu szn e  p o c iąg ”^ 
cie, p o n iew aż  m ie liśm y  szczeg ó ło w e zaf^ 
dzen ie  nu m er 5 M in is tra  P racy  i P o lityk i 
c jalnej z 19 lu tego  1992 ro k u , k tó re  o k re ^  
ło k o n k retn e  zasady  w y n ag rad zan ia  praco'\ 
n ików  k o m u n ik ac ji  m ie jsk ie j. W p raw d z ie0- 
1 styczn ia  w szed ł w  życ ie  ro zd z ia ł noW(!)
k o d ek su  p racy  d o ty czący  w ynagrodzen i 9
p rzep isy  p rze jśc io w e  m ó w ią , że  d o  c h ^  
o p raco w an ia  n o w eg o  uk ładu  m o g ą  o b o ^ jj 
z y w a ć  zasad y  d o ty c h c z a s o w e , c z y li  d ^  
m o g liśm y  się o  to  zarząd zen ie  op ierać. ^  
n iew aż je d n a k  m ie liśm y  za lecen ie  inspek’1 
ra  pracy , p rzy stąp iliśm y  sz y b k o  d o  oprą0?, 
w a n ia  reg u la m in u . 6  lu te g o  ten  r e g u ła ^  
został p o d p isan y . O d s tą p iłe m  w  n im  o d  Pj 
stu latu  zw iązk o w có w , k tó rzy  w  1995 
w y n eg o c jo w a li ze  m n ą  n a liczan ie  d oda^  
s tażo w eg o  o d  n a jn iż sze g o  w y n ag ro d zę” , 
usta lonego  p rzez  R ad ę  M iasta  (w  zamiafl 9 
m ak sy m a liz o w a n ie  s taw ek  zasa d n ic zy 0*1
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25 kwietnia 1997
i dla dyrektora Miejskiego Zakładu 
icowników zakładu - wszyscy oprócz 
śnionego na czas określony) i ma- 
w pierwszych dniach lutego przewo­
dowi. Twierdzą, że cały czas czeka­

ją na odpowiedź, że czują się lekceważeni. W poprzednim numerze „RK” napisaliśmy, 
że burmistrz - po spotkaniu z przedstawicielami załogi zakładu i jego kierownictwem 
(6 lutego) - uważa sprawę za zamkniętą, bowiem zostały wówczas rozstrzygnięte wszy­
stkie sprawy płacowe. Tymczasem w redakcji pojawili się pracownicy MZK, twier­
dząc, że konflikt trwa nadal.

[RZYWDA SIĘ D ZIEJE...
tym budyn- 
\ Ściany o d  
I*01! rozm a­
k a  chybo- 
I1 miało nic 
płacowymi. 
! mówili nic 
w  zostało 

'B i e l a m i

* błędnie 
f :)w ono  im 
:i prem ii. 
 ̂” w idnieją

\ ^  czasu. 
'Ut<łgło sły-

Z ro zrzew n ien iem  w sp o m n in a ją  czasy , k ied y  k o m u n ik ac ja  m ie jsk a  n ie  by ła  zak ład em  w y d z ie ­
lo n y m , a  p o d leg a ła  P rzedsięb io rstw u  G o sp o d ark i K om unalne j i M ieszkan iow ej.
- Nieraz człowieka wyzwali, ale pracow nik czuł się potrzebny i szanowany. Jak zabrali za karę 
premię, to dołożyli temu, co się więcej napracował. Było sprawiedliwiej. A teraz każdemu krzywda 
się dzieje.
P rzed staw iają  też  inne pretensje:
- Pan dyrektor i pan  burmistrz obiecali nam na zebraniu  w lutym podwyżki. I  co? I  nic, komplet­
na cisza.
- Czemu burmistrz nie odpowiada na nasze pism o? Pytaliśmy radcę prawnego urzędu, w jakim  
czasie m usim y dostać odpowiedź- Dowiedzieliśmy się, że ja k  sprawa jest zagmatwana, to m oże­
my czekać do trzech miesięcy.
- Naszego kolegę za 70 groszy dyrektor pozw a ł do sądu, a nam nie wypłacili milionów.
- Żeby człowiek pracow ał wydajnie, to musi być  atmosfera.

R eakcja  na p iśm ie

P ó łto ra  g o d z in y  p o  m ojej w izycie  w  M Z K  (tak  tw ierdzą  p raco w n icy ) g o n iec  z U rzędu  M iasta  i 
G m in y  d o sta rczy ł zw iązk o w co m  p ism o  następu jące j treści:
W odpowiedzi na pismo z dnia 4 lutego 1997 roku uprzejmie informuję, że stanowisko w spra­
wach poruszanych dotyczących dyrektora Miejskiego zakładu Komunikacji zajęte zostanie przez 
Zarząd M iasta i Gminy w Krotoszynie po  otrzymaniu materiałów z kontroli Regionalnej Izby

Obrachunkowej
Jok ś.

Zespół w’ Kaliszu. O p atrzo n o  je  da tą  16 kw ietn ia , p o d p isa ł - b u rm istrz  Ju lian

K ontrole, kontrole

N a  w niosk i p racow ników  P ań stw o w a In sp ek c ja  P racy  d w u k ro tn ie  p rzep ro w ad za ła  w  zakładzie  
ko n tro le . S k a rg a  na  d z ia ła ln o ść  d y rek to ra  M Z K  w p ły n ę ła  też  do  U rzędu  W o jew ó d zk ieg o  w 
K aliszu , k tó ry  nak aza ł zbadanie  zarzutów  bu rm istrzo w i Joksiow i. W  tej chw ili M iejsk i Z ak ład  
K om unikac ji op u śc iła  R eg io n a ln a  Izba  O b rach u n k o w a. B urm istrz  Ju lian  Jo k ś  p o w ied z ia ł „R ze ­
czy ” , że R IO  przep ro w ad za ła  w  gm inie  zw y cza jo w ą k o n tro lę  kom p lek so w ą, jed n a k  ze szcze­
gó ln y m  uw zg lęd n ien iem  M ie jsk iego  Z ak ładu  K om unikac ji.
21 k w ie tn ia  o dczy tano  w  gm inie  p ro to k ó ł R IO , k tó ry  b urm istrz  sk o m en to w ał tak:
- Oceniam, że wynik kontroli je s t dobry. Kilka razy je st w protokole powiedziane, że dokum en­
tacja  w  M ZK  je s t prowadzona prawidłowo. Stwierdzono rónocześnie drobne uchybienia, które 
nie rzutują na ogólną ocenę działalności dyrektora i zakładu pracy. D użo spraw  spornych  
między dyrektorem a pracownikami zostało załatwionych wcześniej - jako  skutek podpisanego  
porozum ienia w sprawie wynagrodzeń. Kiedy z Regionalnej Izby Obrachunkowej otrzymamy 
pełne wyniki kontroli na piśmie, zostaną one om ówione na posiedzeniu Zarządu Miasta. 
B urm istrz  Jo k ś  uw aża, że k o n flik t „w au to b u sach ” m a  ch arak ter p rzed e  w szy stk im  persona lny .

Romana Hyszko

#Miejskiego Zakładu Komunikacji
T eraz trzy m am  się  k u rcz o w o  p raw a  p racy , 
bo w id a ć , że  p o g lą d y  z w ią z k o w c ó w  są  
Zm ienne.
- A czy wówczas, w  1995 ro k u , nie p o m y­
śla ł Pan, że. rozw iązan ie , k tó re g o  do m a ­
ga ły  się zw iązk i, n ie je s t do  końca zgodne 
z przep isam i kodeksu?
- M ia łem  p e łn e  zau fan ie  d o  zw ią zk ó w , li ­
czy łem , że im  też  za leży , ab y  n asz  z ak ład  
b y ł stab ilny . Z aw io d łem  się, ja k  w idać . D o ­
sta łem  p o rzą d n ą  nau czk ę , lek c ję  za rz ą d z a ­
nia.
* O de jdźm y na chw ilę  od  sp raw  w yn a g ro ­
dzeń . Z w ią z k o w c y  w  P a na  z a k ła d z ie  
tw ie rdzą , że ca ły  czas czeka ją  na o d p o ­
wiedź b u rm is trza . S ka rżą  się też, że cze­
kają bezskutecznie na obiecane zebran ie
* przedstaw ic ie lam i w ładz  m iasta. M ia ło  
s*ę odbyć po 17 lu tego. D z is ia j m am y 17 
kw ie tn ia .
'  W tej ch w ili jes t p ro b lem  ze z o rg an izo w a­
niem  tak iego  zebran ia, bo i U rząd  G m in y , i 
nasz zak ład  są  p o d  k o n tro lą  in sp ek to ró w  R e­
gionalnej Izb y  O b rach u n k o w ej. K o n tro la  za ­
kończy się  o cen ą  dz ia ła ln o śc i zak ładu  (pla­
nowaną na poniedziałek 21 kwietnia - p rzyp . 
autorki), w ted y  sam  w y stą p ię  z  p ro śb ą  o  ta ­
kie z e b ra n ie .  A le  s p o d z ie w a m  s ię ,  że  - 
Podobnie j a k  do  tej p o ry  - w  o b ecn o śc i b u r­
m istrza i m o je j p rac o w n ic y  n ie  b ęd ą  m ie li 
ład n y ch  uw ag.
'  P ra c o w n ic y  w ro zm o w ie  ze  m n ą  n a rz e ­
ka li, że t r u d n o  im  s ię  z  P a n e m  w s p ó łp ra ­
c e ,  że c z u ją  s ię  lek c e w a ż e n i...
'  C hciałbym , żeby p o d a li k o n k re tn e  p rzy k ła ­
dy.
'  U w a ż a ją  też , że  z a  m a ło  z a r a b i a j ą .  J a k  
^ a n  o c e n ia  z a ro b k i  w  z a k ła d z ie ?
'  P rzy  ro sn ący ch  ko sz tach  u trzy m an ia  isto t­
nie jes t to n iew iele , ale na  dzień  dz is ie jszy  - 
Przy ty m  p oziom ie  do tacji, ja k i  m am y , p rzy  
tym  p o zio m ie  sp rzedaży  b ile tów  i u s ług , ja k i  
ntam y - n ie m a  realnej m o żliw o śc i p o d w y ż ­
szenia p łac, bo  d o p ro w ad z iło b y  to  do  z an ied ­
bań w  taborze  i s topn iow ej śm ierci zak ładu , 
^ resztą , k to  dzisia j za rab ia  w y sta rcza jąco ?
'  P ra c o w n ic y  ż a lą  s ię , że  o d  s ty c z n ia  n ie  
d o s ta ją  p re m ii.
'W  n o w y m  reg u lam in ie , k tó reg o  w sp ó łau ­

to rem  są zw iązk i, je s t  w y raźn ie  p o ­
w iedz iane , że p rem ie  w y p łaca  się  w  
m iarę  m ożliw ości fin an so w y ch  zak ła­
du . P o n iew aż  by liśm y  p rzez  P IP  z o ­
b o w iązan i w yp łac ić  teraz  w y ró w n a­
n ia  do d a tk u  stażow ego , a  by ło  to  śre­
d n io  d w ie i p ó ł p en sji, zab rak ło  p ie ­
n ięd z y  n a  prem ie.
- Podobno z a b ra k ło  też na odse tk i 
od  zaległych kw o t dod a tkó w  stażo­
wych? .
- N ie, w  tej chw ili od se tk i są n a licza ­
ne. A le  - ja k  m ów iłem  - m am y  teraz 
k o n tro lę  R eg iona lne j Izb y  O b ra c h u n ­
ko w ej - p o d e jrzew am , że z pow o d u  
d onosu  byłego p racow nika . P rzedtem  
b y ło  n aliczanie  w y ró w n an ia  s tażo w e­
g o , trzy n astk i. O d se tk i zo stan ą  w y ­
p ła c o n e  d o  k o ń c a  k w ie tn ia . P ro szę  
zobaczyć, że d op iero  dzisia j trafiło  do  
m n ie  p ism o  w  tej sp raw ie, a  p an i re ­
d a k to r ju ż  o  tym  w ie. T en  fak t p o z o ­
s taw iam  bez kom entarza .
- J a  po  p ro s tu  za py ta łam  załogę, 
ja k ie  ma pretensje, sko ro  w ystępu­
je  z w o tum  nieufności... R o zm aw ia ­
ją c  z p ra c o w n ik a m i,  o d n io s ła m  
wrażen ie, że w ed ług n ich  z ło  zaczę­
ło  się z m omentem  oddzie len ia  za­
k ła d u  od P G K iM , c zy li jego  usa­
m odz ie ln ien ia .
- P raco w n icy  c iąg le  z a p o m in a ją , że 
te z ło te  ich czasy  sp rzed  1995 ro k u  o 
m ały  w łos  d o p ro w ad z iły b y  do  lik w i­
dac ji k o m u n ik ac ji m ie jsk ie j - m yślę  
o  g ło so w an iu  w  R adzie  M iejsk iej w 
1994 roku  za lub  p rzec iw  likw idac ji. 
Z  teg o , co  w iem , w ted y  P G K iM  w y ­
stęp o w ało  do  g m in y  o  d o tac ję  w  w y ­
so k o śc i o ko ło  czterech  m ilia rd ó w  s ta ­
ry ch  z ło tych , żeby k o m u n ik a c ja  m o ­
g ła  fu n k c jo n o w a ć . A  w  r e z u lta c ie  
fu n k c jo n o w ała  w  ro k u  1995 za d w a  i 
p ó ł m ilia rda  starych  z ło ty ch  d o ta c j i . 
W  1996 roku  b y ły  to trzy  m ilia rdy , 
na  1997 m am y n iew iele  p o n a d  trzy  
m ilia rd y  i m u sim y  s ię  w  ty m  zm ie ­
ścić. N a  p oczątku  trzeb a  b y ło  p o n ieść  
d u że  n ak ład y  n a  rem o n ty . Tałx>r jak o
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tako  w yrem o n to w aliśm y , n a  k o n iec  
1995 roku  d osta liśm y  d w a  no w e a u ­
to b u sy  za  d obre  w y n ik i f in an so w e . 
W  zak ład z ie  b y ł  sp okó j - aż d o  2 0  
m aja . P óźniej zaczę ły  s ię  k o n flik ty , 
n iep o ro zu m ien ia .
- Dlaczego a k u ra t od  m aja?
- B o  w ted y  ro zp o czę liśm y  w sp ó łp ra­
cę z f irm ą K O N S O L , k tó ra  zajm uje 
s ię  k o n tro lą  bile tów . W id o czn ie  k ie ­
ro w cy  n ie d arzą k o n tro le ró w  sy m p a­
tią ...
- C hyba n ik t  n ie  da rzy  szczególną 
sym patią  ko n tro le ró w .
- M o ż e , ale k ie ro w c y , p rac o w n ic y  
tego  zakładu p o w in n i b y ć  z ad o w o le ­
n i z fak tu , że zakład  sprzedaje  w ię ­
cej biletów .
- J a k  w id z i P a n  ro z w ią z a n ie  k o n ­
f lik tu  w M ie jsk im  Z a k ła d z ie  K o ­
m u n ik a c ji?
- P rzed e  w sz y s tk im  trz e b a  b y ło b y  
p u n k t p o  p u n k c ie  w y jaśn ić  sp raw y  
o p isane  w  w otum .
- C z y  w n a jb l iż s z y m  c z a s ie  j e s t  
s z a n s a  n a  p o le p s z e n ie  z a r o b k ó w  
p ra c o w n ik ó w ?
- T e ra z  m a m y  p o d w y ż k ę  n ie ja k o  
w y m u szo n ą  i u k ry tą , p o n iew a ż  ju ż  
sam  n o w y  system  n a liczan ia  d o d a t­
ku  s tażow ego  w y w o łu je  p o d w y żk ę . 
P o n a d to  w y p ła c am y  w y ró w n an ia  i 
od se tk i.
- Czy to p raw d a, że ma Pan zw y ­
cza j m ów ić  swoim  p ra co w n iko m , 
że ile  by  nie z ro b ili,  to  i  ta k  ro b ią  
za m ało?
- K ażdy  m a  tu ściśle o k reślo n e  za d a ­
n ia. O sob iście  w iem , n a  czy m  p o le ­
g a  k o n k re tn a  p raca  fizy czn a. T a b o r 
m u si być rano  g o to w y  d o  w yjazdu , 
m u si b y ć  sp raw n y , że b y śm y  m o g li 
z a g w a ran to w a ć  p a sa ż e ro m  b e z p ie ­
czeństw o , a  to  w y m ag a  d u żeg o  w y ­
siłku  ze strony  m ech an ik ó w . K ie ro w ­
cy  m ają  z k o lei inne o b o w iązk i. To , 
że p iln u ję  i b ędę  p iln o w ał, żeby  je ź ­
dzili regu larn ie  i p u n k tu a ln ie , to je s t 
c h y b a  n o rm a ln e , p rze c ież  n a  p rzy -

Pawlik

Stanku czek a ją  pasażerow ie.
- G dyby  m ia ł Pan podsum ować w 
k ilk u  zdan iach  k o n f l ik t  w  z a k ła ­
dzie...
- Sądzę , że to je s t  ag itow an ie  i za ła ­
tw ian ie  sp raw  p ry w a tn y c h  k o sz tem  
całego  zak ładu . Z  k o ń cem  m aja  b y ł 
tak i p rzy p ad ek , że k iero w ca  n a  u m o ­
w ie n a  czas ok reślo n y  nie  spraw dził 
s ię  , a  j a  n ie po d p isa łem  z n im  d ru ­
giej u m o w y  o p racę. T en  człow iek  ju ż  
k ied y ś  p raco w a ł w  k o m u n ik ac ji  i m a  
tu ko leg ó w , w ięc zaczą ł b iegać , n a ­

m aw ia ć . D o  n ieg o  d o łą c z y ł  d ru g i,  
k tó reg o  c ó rk a  ch c ia ła  tu p raco w ać , 
p o te m  d o s z li  b y li  p ra c o w n ic y ,  do  
teg o  d o łą c z y ł  je d e n  z k ie ro w c ó w , 
k tó rz y  w p ad li n a  b ile tach . U w ażam , 
że d la  jed n y c h  to  je s t  za ła tw ian ie  p ry ­
w a tn y c h  p o rac h u n k ó w , a  d la  p o z o ­
sta ły ch  tę sk n o ta  za  b ardziej l ib e ra l­
n y m  zarządcą . A le i ta k  w y so k o  c e ­
n ię  ich  o b e c n ą  p racę .

Rozmawiała 
Romana Hyszko

t f£ £ -m e d ic  spzo.o. Zakład OPIEKI MEDYCZNEJ 
KROTOSZYN, PRZEMYSŁOWA 19, teł. 25-45-65

G A B IN E T Y  S P E C JA L IST Y C Z N E
c h i r u r g  • u r o l o g  • c h i r u r g  d z i e c i ę c y  • d e r m a t o l o g

Rzecz
Krotoszyńska 9
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G R Z E G O R Z  K A ŹM IE R C ZA K DliSIGN

K r o to s z y n , ul. K a l is k a  1 5
SPR Z E D A Ż  W YROBÓW

ZŁOTYCH I  SR E B R N Y C H CITIZEN
ORAZ ZEGARKÓW Q&Q
S K U P  • SPR Z E D A Ż  • U SŁ U G I

N I E  B U J A J  W  O B

P O M Y Ś L  O, • ■-

Lekarz stomatolog
G A B IN E T  P R Y W A T N Y
K ro to szyn , R y n ek  4  (II p ię tro ), te l. 25 -71 -23
Godziny przyjęć:
pon. 16.00-18.00
wt. 12.00-14.00, 16.00-18.00
czw. 16.00-18.00
pt. 12.00-14.00, 16.00-18.00

mmmmmm

NAPOJE 
PAPIEROSY 
PIWA, WINA  
WÓDKI

O F E R U J E M Y  
N I S K I E  C E N Y  

D O W O Z I M Y  T O W A R  
G R A T I S

c o m o ,  Poleca samochody:
osobowe i dostawcze

P O L O N E Z  N E X I A  T I C O  E S P E R O
*Sprzedaż ratalna 
^Ubezpieczenia 
*Montaż zabezpieczeń  
antykradzieżowych 

*Sprzedaż akcesoriów  
i części sam ochodowych w/w marek

K r e d y t o w a n i e  p r z e z
B A N K  L U B E L S K I

W s z y s t k i e  c z y n n o ś c i  

I z  t y m  z w i ą z a n e  z a ł a t w i a m y

N A  M I E J S C U

K R O T O S Z Y N ,  u l . S i i  
t e l .  ( 0 6 4 )  2 2 -

RATY 9 ,9 %

336 HURTOWNIA 
SZKŁA I PORCELANY
„BA R TO SZ” s.c.
ul. Sulm ierzycka 16, Krotoszyn
Tel. (064) 22-03-56

oferuje:_________
★  szkło gospodarcze 

(szklanki, literatki, kieliszki itp.)
~k porcelanę 
-A: kamionkę
★  porcelit (w różnych kolorach) 
■fc szkło żaroodporne
-k sztućce

C E N Y  FABRYCZN E

c z y n n e  9 . 0 0 - 1 8 - 0 0  
s o b o t y  9 . 0 0 - 1 4 . 0 0

A G E N C J A  TU R YST Y C Z N A  ,,R O W I T A X >’ 
I-jsp .’1.. _____ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ c z ł o n e k  W I T

^ z a p r a s z a  n a  w a k a c j e  ’9 7  
kraj - z a g r a n ic a
M a s z  p r o b l e m ,  d o k ą d  j e c h a ć ?  

r  P o m o ż e m y  C i  w y b r a ć ! ! !  3J7
K r o t o s z y n ,  u f .  K a l i s k a  2 ,  t e l .  ( 0 6 4 )  2 5 - 7 3 - 9 4  

* b i l e t y  a u t o k a r o w e *

WULKANIZACJA
*  KOM PUTEROW E 

WYWAŻANIE KÓŁ
★  MONTAŻ!

DEMONTAŻ KÓŁ
- rów nież sam o cho dy  
ciężarow e pierścieniow e 
i bezdętkow e
USŁUGI E K S P R E S O W E !

Janusz, K R O C Z A K  
K ro to szyn  

u l. T a rta czn a  5 
te l. 25-07-32 

Czynne 
od  godz. 9.00

SPRZEDAŻ 
O P O N

IN T E G R A L
C E H T R U D

K u m o
n , , RebeitD ealer firm:
GUMKOWSKI, BORAL Polska 
Od

R zeez ~g AA
Krotoszyńska A " P
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Ogólnopolski Turniej 
Korfballu w Zdunach
W dniach 19 i 20 kwietnia korfballowe Uczniowskie Kluby Spo­
rtowe z Krotoszyna oraz miłośnicy tej dyscypliny (których mamy 
coraz więcej) zorganizowali Ogólnopolski Turniej Szkół Podsta­
wowych. Hali sportowej użyczyły gościnne Zduny.

Fot. Arch
UKS PUMA - zwycięzca w kategorii klas IV  i V 

O rg n iza to rz y  byli zaskoczen i sp o rto w ą  atm osferą  o raz  se rdecznym  p rzy ję ­
ciem , m ało  znanej p rzec ież  w  Z d u n ach , d y scy p lin y  spo rto w ej.T u  m ie j u ro ­
czyście  o tw o rzy ł w iceb u rm istrz  K ro to szy n a  L e sz ek  K u lk a ,  a o p raw ę  m u ­
zyczną na  rozgrzew kę zap ew n ił zespó ł taneczny  z SP  N r 5. W  rozgryw kach  
uczestn iczyło  16 zespołów  w trzech  k a tegoriach  w iek o w y ch . D ru ży n y  k ro to ­
szyńskie: UK S PU M A  p rzy  S P  N r 4 , L ID E R  p rzy  S P  N r 5 , U K S  SP A R T A - 
N IE  przy SP N r 1 o raz M K S  w ystaw iły  łączn ie  siedem  zespo łów . U K S  PU M A , 
zw ycięzca po p rzed n ieg o  tu rn ieju  w L ub in iu , p o n o w n ie  z a ją ł 1 m iejsce, w y ­
gryw ając w szystk ie  m ecze w  k a teg o rii k las IV  i V . Z esp ó ł p ro w ad z i A r k a ­
d iu sz  F ig a j.  W  k a tegorii k las  V II i V III M K S K ro toszyn , p o d  o p iek ą  Jerzego 
S zym czaka, rów nież up laso w ał się  n a  I m iejscu . U K S S P A R T A N 1E  - trener 
W ło d z im ie rz  F ig a j  - zd o b y ł U l m iejsce.
W y n ik i  k o ńcow e turn ieju :

Klasy IV i V
I m iejsce U K S P U M A  K ro to szy n  (SP  N r 4)
II  m ie jsce  U K S „5” L ubin  
m ‘m iejsce U K S „3” L ub in
IV  m ie jsce  U K S P U M A  K ro to szy n  II
V  m iejsce U K S L ID E R  I  K ro to szy n  (SP  N r5)
V I m ie jsce  U K S  L ID E R  II K ro to szy n  (S P  N r5)
Klasy VI
I  U K S „3" L ub in  Klasy VH-VIH
n  U K S „5” L ub in  I M K S K ro toszyn
m  U K S  S P A R T A N IE  II UK S „4" L ubin

K ro to szy n  (S P  N r ł )  III  U K S „5” L ub in
1Y S P  4 4  W rocław  IV  SP  N r4 4  W rocław
V U K S  „4" L ubin
V I M K S K rotoszyn
T u rn ie j  p rzeb ieg ał p rzy  szalo n y m  d o p in g u . Z w y cięsk ie  d ru ży n y  o trzym ały  
p u ch a ry  u fu n d o w an e  p rzez b u rm istrzó w  K ro to szy n a  i Z d u n , W ręczo n o  im 
także: dyp lo m y , piłk i, kasety , p ły ty  kom p ak to w e, ks iążk i i d resy . D o fu n d a ­
to rów  należeli: U rząd  M iasta  i G m in y , C u k ro w n ia  Z D U N Y , D O M  K S IĄ Ż K I 
W . W ojcu l, sk lep  IT A L IA  p rzy  ul. M ickiew icza, o raz  K ro to szy ń sk ie  T o w a ­
rzy stw o  P rzy jaźn i P o lsk o -H o len d ersk ie j. O p iek ę  m ed y czn ą  zap ew n iły  p ielę ­
gn iark i z Z O Z -u  w  K ro toszyn ie .

AF

Fot. Arch
Zwycięzca w kategori klas VII i VIII - zespól M K S Krotoszyn

K rotoszyn gospodarzem

Szachowe
Mistizostwa
Polski
Ciepłowników
W dniach 9-11 maja nasze mia­
sto pościć będzie uczestników II 
Ogólnopolskich Mistrzostw Pol­
ski Ciepłowników w szachach. 
Gospodarzem i organizatorem 
imprezy jest Zakład Energety­
ki Cieplnej.
S z a c h y  to d y scy p lin a  b ardzo  chętnie 
u p raw ia n a  p rze z  p raco w n ik ó w  k ro ­
toszy ń sk ich  ciep ło w n i - n a  o k o ło  40  
m ężczyzn  za trudn ionych  w  lokalnych 
c iep ło w n iach  aż  20  reg u larn ie  g ryw a 
w szachy. C o  ro k u  uczestn iczą  o n i w 
zaw odach  o  P u ch a r D y re k to ra  Z E C - 
u i P u c h a r  B u rm is trz a  K ro to szy n a . 
P ierw szy z p u ch a ró w  z d o b y ł w  tym  
roku  A n d r z e j  W ite k , d ru g i - H e n ­
r y k  W a lc z a k .
S z a c h o w e  m is trz o s tw a  c ie p ło w n i­
k ó w  ro zg ry w an e  będą w  sali g im n a­
stycznej Z esp o łu  S zk ó ł Z aw o d o w y ch  
N r 1. Z a w o d n ic y  (oko ło  2 0  trzy o so ­
bow ych d ru ży n  z  całej P o lsk i) z akw a­
te ro w a n i z o s ta n ą  w  in te rn a c ie  tej 
szk o ły ,
Z w y c ię z c y  m is tr z o s tw  o trz y m a ją  
p u ch a ry  u fu n d o w an e  p rzez sp o n so ­
rów  - P u ch a r B u rm is trz a  K ro to sz y ­
na , P rz e w o d n ic z ą c e g o  R a d y  M ie j­
sk ie j, K ra jow ej Izb y  C iep ło w n icze j 
o raz  n ag ro d y  rzeczow e.

(er)

ASTRA Krotoszyn
- W IDOK-UNIA Skierniewice

Z WIDOKIEM
- bez widoków
P o  o s ta tn ie j p o raż c e  k ro to s z y ń s c y  
k ib ice  o czek iw a li reh a b ilitac ji  s w o ­
ich  u lub ieńców . O k az ją  by ło  sp o tk a ­
n ie ze sk iem iew iczan am i, ze sp o łem  
p lasu jący m  się  w  d o le  lig o w ej tab e ­
li. J u ż  w  trzec ie j m in u c ie  A S T R A  
o b ję ła  p ro w ad zen ie  - d o b itk a  S ła w o ­
m ira  W ie c z o rk a  p o  rzu c ie  w o ln y m  
b y ła  skuteczna. N asi p iłk arze  p ro w o ­
ko w ali w iele ak c ji p o d  b ram k ą  r y w a ­
li, b u d ząc  n iep o k ó j W ID O K U  S k ie r­
n iew ice .
W 2 4  m inucie  w sp an iała  in te rw en ­
c ja  R e m ig iu sz a  W o jtc z a k a  z a p o b ie ­
g ła  u trac ie  g o la . N ieste ty  n ie u d a ła  
się  ta  sz tu k a  w 32  m inucie  i p iłk arz  
ze  S k iern iew ic  - S ła w o m ir  G ó r a l ­
czy k  w y ró w n ał w y n ik  m eczu. 
D ru g a  p o ło w a  by ła  n u d n y m  w id o w i­
skiem . Ż aden  z zesp o łó w  nie p o tra fił 
zd o b y ć  w yraźnej przew ag i, a  naw et 
z a a ra n ż o w a ć  sy tu a c ji  p o d b r a m k o ­
w ych. M ecz  zak o ń czy ł s ię  rem isem  - 
1:1 (1 :1 ). E fek tem  tego  sp o tk an ia  jes t 
spadek  A S T R Y  o k ilk a  m ie jsc  w  li­
g o w e j ta b e li.  W ID O K  m a  je s z c z e  
w id o k i n a  u trzym anie  s ię  w  III  lidze.

(wig)
Informujemy członków Oddzia­
łu T erenow ego  W O PR , że 
skarbnik Adam BORKIEWICZ 
przyjmuje składki za rok bieżą­
cy na pływalni (30 kwietnia) lub 
na osiedlu Szarych Szeregów 3 
(tel. 22-88-80).

Najmłodsi
medaliści
S re b rn y  m ed al w  fin a ło w y m  tu rn ie ­
ju  m ło d z ik ó w  m istrzostw  w o jew ó d z­
tw a  k a lisk ie g o  w  ten is ie  s to ło w y m  
z d o b y ł debel: T o m a sz  C z u b a k  (S P  
N r 8) i A u re liu s z  R e y e r  (S P  K o b ier- 
no ). Z w y cięży ła  p a ra  z  W ieru szo w a.

(wb)

Sukcesy siatkarek
H o n o ru  k ro to szy ń sk ich  d z iew czą t w 
g rac h  ze sp o ło w y c h  d z ie ln ie  b ro n ią  
s ia tk a rk i, a w a n su ją c  d o  w o je w ó d z ­
k ich  tu rn ie jów  fin a ło w y ch . O b y d w ie  
rep re z e n tu ją c e  K ro to sz y n  d ru ż y n y  
z a ję ły  IV  m ie jsc a  - d z ie w c z y n y  z 
Z e s p o łu  S z k ó ł Z a w o d o w y c h  N r 2 
p o d  k ie ru n k iem  K rz y s z to fa  O le jn i ­
k a  (w k o n k u ren c ji szk ó ł średn ich) i 
ze S z k o ły  P o d s taw o w e j N r  7 p o d  
o p iek ą  Z b ig n ie w a  K u rz a w y  (w śród  
p o d staw ó w ek ).
B e z k o n k u re n c y jn e  w  o b u  g ru p ac h  
w ie k o w y c h  o k a z a ły  s ię  z e sp o ły  z 
K alisza  - w śród  licea listek  IV  i E l  L O  
(p rzed  L O  S yców ), w  d ru g ie j grup ie  
trzy  p ierw sze  m ie jsca  p rzy p ad ły  ka- 
liszankom  ze szkó ł p o d staw o w y ch  nr 
18, 17 i 7.
N ic  d z iw n e g o , p rze c ież  k a lisk i ze ­
sp ó ł s ia tk a re k  A U G U S T O  je s t  m i­
strzem  P o lsk i, a  następ czy n ie  w y ro ­
s n ą  m o ż e  z o b e c n y c h  m e d a l is te k

(wb)

Awans młodych 
zapaśników
D u ż y m  p o w o d z e n iem  z ak o ń czy ł się 
start m ło d y ch  z ap aśn ik ó w  L K S  C E-. 
RA M EK n a  m istrzo stw ach  m ak ro re ­
g ionu  c en tra ln eg o  ju n io ró w  do lat 18, 
ro z e g ra n y c h  12 k w ie tn ia  w  L o d z i. 
K ro to szy ń scy  zaw o d n icy  w k o m p le ­
c ie  a w a n so w a li d o  O g ó ln o p o lsk ie j 
O lim p ia d y  M ło d z ie ży  , k tó ra  o d b ę ­
d z ie  się  w  G d ań sk u .
W Ł o d z i p ierw sze  lokaty  w yw alczy li 
k ro to szy n ian ie : S ła w o m ir  W a w rz y ­
n ia k  (7 0  k g ), M a d e j  H a re m z a  (83 
k g ), M a r e k  W ie le b sk i  (9 0  kg), R a ­
d o s ła w  J a n k o w s k i  (1 1 5  k g ). D rugie  
m ie jsca  zajęli: A r t u r  B o h m  (52  kg), 
A d a m  K a j  (65 k g ), J a c e k  K ra w c z y k  
(76  k g )  i M a re k  H u b e r t  (9 0  k g ), a 
trz e c ie :  T o m a s z  A n d r e jc z u k  (56  
kg), P a w e ł O r w a t  (6 0  k g )  i J a n u s z  
D u d z ia k  (65  kg).
Z d o b y w a ją c  6 0  p u n k tó w  za w o d n i­
cy  z  K ro to sz y n a  zw y c ięży li rów nież 
w  k lasy fik ac ji d ru ży n o w ej, w y p rze ­
d za jąc  W Ł Ó K N IA R Z A  Ł ó d ź  i Ł K S 
P IA S T  S ieradz.
T re n e r  ju n io ró w  R o m a n  R a ta y c z y k  
liczy  n a  p rz y n a jm n ie j  d w a  m ed ale  
p rzy w ie z io n e  z o l im p ia d y  w  G d a ń ­
sk u . M y  ż y czy m y , by  było  ich  w ię­
ce j.

( w b )

t f f fc -m e d ic  spzo.o. Zakład OPIEKI MEDYCZNEJ 
KROTOSZYN, PRZEMYSŁOWA 19, tel. 25-45-65

W DNIACH 1 - 3 MAJA BR. 
PRZYCHODNIA NIECZYNNA

L I G A  N B A

O mistrzostwo
W  czw artek , 17 kw ie tn ia , o d b y ły  się dw a m ecze, k tó re  za in au g u ro w a ły  sp o ­
tk an ia  o  m istrzo stw o  teg o ro czn y ch  ro zg ry w ek  k ro to szy ń sk ie j lig i N B A . P rzy ­
pom n ijm y , że sp o śró d  ośm iu  zespołów  n a jlep szy m i o k aza ły  się: A Ż U R  PIŻ- 
Z A , C E R A B U D , JO T K E L  B R O T H E R S  i T E A M  Z IM N I. Im  bliżej finału , 
ty m  w yższy  p o z io m  k o szy k ó w k i, tym  w iększe też  za in te reso w an ie  kib iców . 

"W p ierw szej serii A Ż U R  PIZ Z A  p rzegra ła  z T E A M E M  Z IM N I 4 6 :5 7  (0 :1), a 
C E R A B U D  p o k o n a ł JO T K E L  B R O T H E R S  6 9 :6 0  (1 :0 ). W czo ra j, 2 4  k w ie t­
n ia, o d b y ły  się  rew anże, z k tó rych  re lac ja  w n as tęp n y m  w y d an iu .

(jop)

Fot. Arch
Zespół Ośrodka Profdaktyki Środowiskowej. O d lewej stoją: Jakub  
Tatarczyk, Szymon Wojtkowiak, Jakub Brodziak, M arek Wiatrak. W  

pierwszym rzędzie: Marek Wojtaszek, R afa ł Stache i G rzegorz Stache.

szk o ln y ch .

Rzecz
Krotoszyńska
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ć i i t r a i n

63-760 Zduny, ul. Kobylińska 33 (dawny SKR) 
te l. 215-121, 215-122 fax 215-069

\ ty  hurtownia art. spożywczych i napojów 
a3 *  samoobsługowy market spożywczo ■ przemysłowego 

hurtownia środków do produkcji rolnej 
opału i materiałów budowlanych 

[£ >  stacja paliw płynnych(E 94, ON)
o ®

UWAGA!
Dla odbiorców i  firm ściśle 
współpracujących z Cukrownią 
iAgro-Centrum w Zdunach 
- Karta Stałego Klienta, 
upoważniająca do uzyskania rabatów.

Z A P R A S Z A M Y
p o n . -  p t .  w  g o d z .  7 . 0 0  -  1 8 . 0 0  

w  s o b o t y  w  g o d z .  7 . 0 0  -  1 5 . 0 0

MIASTO I GMINA 
KROTOSZYN

ogłasza

przetarg nieograniczony

na wykonanie prac związanych 
z malowaniem oznakowania poziomego 
(przejść dla pieszych) 
na terenie miasta Krotoszyna.

Oferty należy składać zgodnie z wym ogam i 
określonymi w specyfikacji istotnych warunków 
zamówienia, którą można otrzymać w Urzędzie 
Miasta i Gminy w Krotoszynie, ul. Kołłątaja 7, 
Wydział Gospodarki Komunalnej, pokój Nr. 35.

Termin składania ofert upływa 
7 maja 1997 r. o godz. 9.00.

Otwarcie ofert nastąpi 
7 maja 1997 r o godz. 10.00.

R e k la m a  w

„ R z e c z y  K r o to s z y ń s k i e j”

STRZAŁ w

P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  
H A N D LO W E

6 3  -  7 4 - 0  K O B Y L I N
ul. Krotoszyńska 46, tel./fax 21-69 
tel. kom. 090680620

Dystrybutor artykułów m leczarskich
D o s t a w y  d o  s k l e p ó w  w ł a s n y m  t r a n s p o r t e m .

Z A P R A S Z A M Y  !

3 C D 0 S &

o f e m j e m y S  %  r a b a t u  

d l a  p o s i a d a c z a  

t e g o  o d c i n k a
Z A P f t A f e Z A M Y  

K r o t o s z y n ,  H a w I c k a l O  
" t e l .  2 5 - 7 2 - 7 8 ,  2 5 - 2 1 - 9 5

|  P u n k t  S p r z e d a ż y
dodatków mineralno-witaminowych 

produkcji POLFA KUTNO oraz innych (irm
o f e r u j e

(dla wszystkich gatunków zwierząt)
- k w a s  m le k o w y  d l a  z w i e r z ą t
- ś r o d k i  m l e k o z a s t ę p c z e
-  c z ę ś c i  z a m i e n n e  d o  d o j a r e k
-  ś r o d k i  m y j ą c e  i tp . p r o d u k c j i  

A L F A  L Ą V Ą L _ A G R I
I  CENY KONKURENCYJNE. |
Krotoszyn, ul.Śtaszića 41, tei.(Ó64) 25-20-35.

t  Eft6M EX
347

w  r a m a c h  p r o m o c j i  p r o p o n u j e :

c/kleje do płytek, suporex-u, styropianu - LIKO 
(/tynki mineralne - LIKO 
c/systemy dociepleń - LIKO - styropian, siatki, 

kołki - wszystko w rewelacyjnie niskich cenach 
w okresie promocji do 30.05.97 np. klej do 
styropianu 25 kg - 25 zł 

c/płytki ceramiczne - krajowe i importowane w 
dużym wyborze i niskich cenach 

c/okna PCV i dachowe 
c/boazerie i podłogi panelowe dla sklepów i 

wykonawców

C MBlYŚTNE UPirstYl!
Hurtow nia:
Osusz 34, Krotoszyn. Tel. (064) 25-34-26 
Sklep:
ul. Wrocławska 9, 56-300 Milicz. Tel. (071) 3842-249

YZMAS.A,

PR ZEDSIĘBIO RSTW O  HANDLU OPAŁEM  
I MATERIAŁAMI BUDOW LANYM I

ul. Ofiar Katynia 31 
63-700 Krotoszyn 
Tel. 25-00-35

o f e r u j e
w niskich cenach 
1/ materiały budowlane: cement wapno, gips

szpachlowy i budowlany, styropian, 
wełnę mineralną, papy, lepiki, płyty 
gipsowo-kartonowe.

2/ zaprawy i kleje ATLAS

SKLEP AKWAREX
Al. Powstańców Wlkp, 7

imotwtysldip 
ul, Mickiem 2 
M  Krotoszyn

Leszek 
Krupa

a r t y k u ł y  w ę d k a r s k i e  

a r t y k u ł y  z o o l o g i c z n e  

a r t y k u ł y  m y ś l i w s k i e

Czynne 10.00-18.00 sobota 10.00-13.00
M 0  AUTO SZYR Y  
S PR ZE D A Ż, M O N T A Ż , N A P R A W A

RENOWACJA I KONSERWACJA 
NADWOZI I WNfTRZ SAMOCHODOWYCH

F IR M Ą ,
J Z E K -E K O "

Ostrów WMKtpoteki
teLfO-64Op0L11-78 
teltójr, (0-64> $6-274*5 

'  *&3
‘ ul. ,

tel/fax 10-647) 236-94
ZAPRASZAMY 

w godz. 8.00-16.00, w soboty 9,00- i4.00

R K 2 U . 1 S
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CENTRUM DACHOWE
6 3 - 4 0 0  O s t r ó w  W lk p .,  u l. R a s z k o w s k a  4 7 a  

T e l / f a x  ( 0 6 4 )  3 5 - 2 2 - 3 2

O FICJALNY D YSTR YB U TO R FIRM:

® Rautaruukki Polska  
©Florian - Florprofile 
fiB r a a s  Polska  
© B T S Dachkeramik  
©Nord Bitumi

© V elux

Polecamy dachówki cementowe i ceramiczne wysokiej jakości, blachy dachówkopodobne, trapezowe i gładkie, papy termozgrzewalne, folie dachowe, okna i wyłazy dachowe, systemy rynnowe.
S P R Z E D A Ż  R A T A L N A

Firma „Toczkowski” to tradycja rodzinna trzech pokoleń, datująca się od 1937 roku. 
Proponujemy fachowe doradztwo, wysoką jakość wykonywanych usług oraz terminowe 
dostawy towarów. Zapraszamy w godz. 8.00-16.00, soboty 8.00 do 12.00

T o w a r  d o w o z i m y  b e z p ł a t n i e  3

l i l l Mw j w j  m \ \ i

przy ul. Staroprzygodzkiej 117, tel. 35-19-20 
w Ostrowie Wielkopolskim oraz 
do dawnego Zakładu Usługowego 
LAKIERNICTWA
i BLACHARSTWA POJAZDOWEGO 
przy ul. Łąkowej 19, tel, 36-70-89

352 LAKIERNICTW O - BLACHARSTWO
Lakierowanie samochodów osobowych, 
dostawczych oraz ciągników siodłowych.

DOBIERZ WŁAŚCIWE PŁYTY
Przedstawiciel firmy NORGIPS 

P.P.H.U. AGR0MEX s.c. Lamki 96A, 63-400 Ostrów Wielkopolski
tel./fax (064) 34-94-14

N d r e i e
Z a p r a s z a m y  o d b i o r c ó w  h u r t o w y c h  i d e t a l i c z n y c h .

r o c k w o o i?M A T E R IA Ł Y  
B U D O W L A N I ATLAS 
N O W Y C H
T E C H N O L O G II 1

VELUX

SKUP FIRMOWY
Ó3750 SULMIERZYCE 

ul. Wmohjw*ko 6
MAGAZYN MATUIJUtÓW 

BUDOWLANYCH
63-750 SULMIERZYCE 

uf. Błoniu 2

C e r e s i ł
,  © ru iu ttn e

- n m m m o m m m
• SYSTEMY OCIEPlfN I IZOLACJI
• KUJE BUDOWLANE I SPOINY 
-POKRYCIA DACHOWE

PPHU „AGROMEX" S.C. 6 3 4 0 0  OSTRÓW WLKP,, LAMKI 96A
» e l . / l a x  ( 0 6 4 ) 3 4 9 4  1 4

VELUX okna do poddaszy
50 letnie doświadzenie w  produkcji

Duży wybór rozmiarów 
® dostępny w każdej chwili 

Sprawdzone przez klientów
•  na całym świecie 

Gotowe rozwiązania
•  umożliwiające 

łączenie okien w grupy
•  Rolety, markizy, żaluzje
P.P.H.U. AGR0MEX s .c .  

Lamki 96A

63-400 Ostrów Wlkp. 
tel./fax  (064) 34-94-14

R zeez 6
Krotoszyńska A O
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Uprzejmie informujemy, że bez­
p łatn ie  zam ieszczamy tylko 
ogłoszenia drobne nadesłane na 
wydętych z naszej gazety kupo­
nach. Inne publikowane są od­
płatnie.

SP R Z E D A M
S P R Z E D A M  p o ło w ę  kam ien icy  lub 
m ieszk an ia  b lisko  ry n k u  w  K ro to szy ­
nie. Tel. (0 6 5 ) 26-15-63 . 
S P R Z E D A M  k a n a p ę - tap c z a n , d w a  
fo tele, ja s n ą  ław ę. Tel. 2 1 -1 5 -2 0  (do
16,00).
S P R Z E D A M  su k n ię  ś lu b n ą  w  d o ­
b rym  stan ie. Tel. (064) 22-14-53 . 
S P R Z E D A M  d z ia łk ę  re k re a c y jn ą  
(0 ,58  ha), Z d u n y -O sta tn i G rosz. Tel. 
2 1 -5 0 -4 3  (po  19.00).
S P R Z E D A M  k o m p u te r  P C  P E N ­
T IU M  (16M B  R A M , H D D  1.3 GB, 
m o n ito r  14" L R  N I), g w arancja . Tel. 
2 5 -3 3 -8 5 .
S P R Z E D A M  n asiona  siew ne k u k u ­
ry d zy  (cen a  2 ,5 z ł /k g ) , sad zo n k i zie­
m n ia k ó w  w czesn y ch , k o n tak t:  T o - 
m nice 29b.
S P R Z E D A M  ko m p u ter P C 3 2 6  z d ru ­
k a rk ą  o raz  fo tel rozk ładany  1-o so b o ­
w y . Tel. 25 -08-15 .
S P R Z E D A M  b ram ę  o g ro d ze n io w ą  
(3 ,05m ). Tel. 22 -0 2 -4 1 . 
S P R Z E D A M  0 ,2 5 h  g run tu  u zbro jo ­
n e g o  w  K o b ie rn ie  p o d  zab u d o w ę . 
Tel. (0 6 4 )2 2 -0 6 -6 0  
S P R Z E D A M  do m ek  w K rotoszynie  
( 8 0 m 2), d z ia łk a  (lO O O rn2). T e l .  
(0 6 4 )2 5 -2 9 -0 4 .
S P R Z E D A M  d o m  je d n o ro d z in n y ,  
w y k o ń czo n y  luksusow o, w  ce'ntrum  
m iasta , p o w . 190 m 2, na  działce  7 5 0  
m 2. Tel. 25 -2 3 -5 0 .
S P R Z E D A M  suknię  ślubną. Kontakt: 

L u to g n iew  89.
S P R Z E D A M  d o m  w olno  sto jący  w 
Z d u n a c h .(85%  zaaw ansow ania). P o ­
w ie rz c h n ia  c a łk o w ita  1 5 5 m 2, ce n a
5 5 .0 0 0 . Tel. (0 -7 1 ) 3 8 -48-202 . 
S P R Z E D A M  d o m  je d n o r o d z in n y  
(2 2 0  m 2) z bu d y n k iem  g ospodarczym  
(80  m 2j, d z ia łk a  5 0 0  m 2, n o w y , ca ł­
k o w ic ie  w y k o ń c z o n y  (g az , w o d a , 
C O ). Su lm ierzyce , tel. (0 6 4 ) 22-36- 
30.
S P R Z E D A M  4  h a  z iem i w  O rpisze- 
w ie. K on tak t: O rp iszew  99. 
S P R Z E D A M  k o m p le t w y p o czy n k o ­
w y w  bardzo  d o b ry m  stan ie (4 0 0  zł). 
Tel. 25 -7 2 -0 5  ( d o i5 .0 0 ) 
S P R Z E D A M  d z ia łk ę  b u d o w la n ą  
(1 7 8 0  m 2) w  K ro toszyn ie  ul. O stro w ­
ska  85. Te). 2 5 -0 1 -1 8  (po  20 .00). 
S P R Z E D A M  d w ie k lacze gn iad e  lat 
4  i 8 o raz  p o w ó zk ę . T el. 2 5 -7 5 -2 9  
(w ieczo rem )
S P R Z E D A M  n ieru ch o m o ść  w S u l­
m ierzycach . R y n ek  14, pow . działk i 
5 4 0  m 2 b u d y n ek  p iętrow y  na parte ­
rze  d w a  lokale  u ży tk o w e. T el. 36 -60-
05 .
S P R Z E D A M  d z ia łk ę  p rz y  ul. K o ­
źm ińskiej (2 .2 2 4  m 2). Tel. 25 -0 4 -3 5 . 
S P R Z E D A M  su k n ię  ś lu b n ą  (o k .200  
zł). T el. 25 -3 0 -8 3  (po  19.00).- 
S P R Z E D A M  m eb le  k u ch en n e  białe 
z  g ru b y m  b la tem  w  d o b ry m  stan ie  
(ok. 2 5 0  zł). T el. 2 5 -30-83  (po 19.00).

S P R Z E D A M  n o w y  n a ro ż n ik , d w a  
k rzesła, s tó ł ro zc iąg an y  - d rzew o  j e ­
s io n o w e  (8 8 0  zł). Tel. 2 5 -7 0 -0 6 . 
S P R Z E D A M  ta n io  w ó z e k  rę c z n y  
d w u k o ło w y  d o  p rzew o żen ia  tow aru . 
U l. M ły ń sk a  15b.

M O T O R Y Z A C Y JN E
S P R Z E D A M  fiata  126p, 1987 r, żół- 
ty , 7 7  tys. k m . T el. 2 2 -0 1 -7 2  (w ie­
czo rem )
S P R Z E D A M  F ia ta  1 2 6 p , 1 9 8 6  r., 
k o lo r groszek , now e o p o n y , ak u m u ­
lator, łożyska , p rzeg ląd  techn iczny  do  
IV  ’98 . T el. 2 5 -7 6 -7 8  po  16 .00 . 
S P R Z E D A M  nisan a  sunny , 199 0  r . , 
p o j. 1 6 0 0  cm 2 S L X , w sp o m . k ier., 
e lek tr. szy b y . T el. 25 -0 6 -0 5 . 
S P R Z E D A M  w szystk ie  części d o  fia ­
ta  126p sta rego  ty p u  lub  ca łeg o  na  
części, cen a  do  uzgo d n ien ia . T e l. 25- 
28 -3 1 .
S P R Z E D A M  m o to ro w e r  m a rk i  ro -  
m et k ade t. Tel. 25 -3 3 -8 5 . 
S P R Z E D A M  f ia ta  1 2 6  p , 1 9 8 9 r . 
T e l.2 5 -0 8 -3 1 .
S P R Z E D A M  sam ochód  d o staw czo  - 
o so b o w y  v o lksw agen  21 - „ o g ó rek ” , 
1979 r. T el. 25 -7 7 -8 2 .
S P R Z E D A M  v o lvo  3 6 0  G L , 1989 r., 
b ezw y p ad k o w y , cena: 15,5 tys. K o n ­
takt: ul. C h w aliszew sk a  23 . 
S P R Z E D A M  fia ta  126 p  , 197 8  r, 
cena: 1,55 tys. K on tak t: C h w aliszew ­
sk a  23 .
S P R Z E D A M  tra b a n ta  - l im u z y n ę . 
T el. 25 -4 3 -6 3 .
S P R Z E D A M  o p la  k a d e ta  1 ,4 , 3 - 
d rz w io w y , g ra n a t-m e ta lik , 1 991  r, 
cena: 17 .000  zł. Tel. 2 5 -2 5 -8 6 . 
S P R Z E D A M  fo rd a  e sk o rta , 1992 r, 
m ały  p rzeb ieg , bogate  w yposażen ie . 
T el. 25 -7 7 -9 7 .
S P R Z E D A M  d w u o s o b o w y  sk u te r  
s a n ja n g  - m o to ro w e r  5 0  c m 3, ro k  
p ro d . 1997, p rzeb ieg  5 0 0  km , zu ży ­
cie p a liw a  2,71/1 OOkm, e lek try czn y  
starter, au to m at, n a  g w aran c ji. Cena: 
3 5 0 0  z ł +  c ło . Tel. 25 -2 1 -8 0 .

K U PIĘ
KU  P IĘ  d om  p arte ro w y  (m oże  być do 
w y k o ń czen ia )  w  K ro to szy n ie . K o n ­
takt: ul. O stro w sk a  103.
K U P I Ę  2 -p o k o jo w e  m ieszk an ie  w 
K ro to szy n ie . T el. 21 -13-88 .
KUPLĘ m ały  d o m  - m oże być d o  re ­
m o n tu . T el. 2 5 -0 2 -4 4 .
K U P IĘ  bu ty  zapaśn icze n r 36  d o  50  
z ł  i  m o to ry n k ę  w d o b ry m  stan ie  w 
cenie  d o  100 zł. K on tak t: ul. G ło w ac­

k ieg o  2a/7 , K ro toszyn .
K U P IĘ  starą  s ty low ą d w u d rzw io w ą  
szafę o raz  serw antkę. T el. 25 -3 7 -9 2 . 
K U P IĘ  g ru n t w K ro toszyn ie: o d  5 0 0  
d o  2 0 0 0  m 2 p o d  d z ia ła lność  g o s p o ­
darczą . Tel. (0 6 4 ) 25-7 2 -0 6 , 2 5 -77- 
78 .

W Y D Z IE R Ż A W IĘ ,
W Y N A JM Ę

P O S Z U K U J Ę  p o m ie s z c z e n ia  n a  
sk lep  w  c en tru m  m iasta  o  p o w ie rzch ­
n i o k . 1 00m 2. O ferty  p ro sim y  sk ła ­
d ać  w  redakc ji „R K ” . Tel. 25 -7 0 -5 4 . 
P O S Z U K U JĘ  k aw alerk ę  d o  w y n a ję ­
c ia  w  K ro to sz y n ie . K o n tak t: L ip o ­
w iec 2, 6 3 -705  K uklinów  
W Y N A JM Ę  m ieszkan ie  n a  p arterze  
w  cen trum  K ro to szy n a  n a  b iu ra , g a ­
b in ety . T el. 25 -36-81 .
M Ł O D E  M A Ł Ż E Ń S T W O  p o sz u k u ­
je  do  w y n a ję c ia  m ie sz k an ia  ( jed n o  
lub  d w u p o k o jo w e  z k u ch n ią )  w  K ro ­
toszyn ie . T el. 25 -03-60 .
D O  W Y N A JĘ C IA  b u d y n ek  z p rz e ­
znaczen iem  n a  d z ia ła lność  g o sp o d a r­
c zą  o  p o w ierzch n i 110 m 2. T el. 2 5 - 
2 8 -2 6 .

PR A C A
S Z U K A M  p racy  ja k o  o p iek u n k a  do  
dziecka. K ontakt: ul. K aliska 8 /4 . 
S Z U K A M  p racy , zaw ód p ie lęg n ia r­
ka . K antakt: L u to g n iew  89. 
Z A T R U D N IĘ  sek re ta rk ę  ze  z n a jo ­
m o śc ią  jęz y k a  n iem ieck iego , o b s łu ­
g u jącą  kom puter. Tel. 25 -7 2 -7 8 .

R Ó Ż N E
Z A M IE N IĘ  m ieszkan ie  w łasn o śc io ­
w e w  b loku n a  m ały  d o m ek  lub w ię k ­
sze m ieszkan ie  (za  dop łatą ). Teł. 25 - 
22-51  w. 54 -6 6 .
P O S Z U K U JĘ  graczy  (najlep ie j p o ­
c z ą tk u jąc y c h ) d o  W arh am m er’a. Tel. 
2 5 -9 0 -8 9 .
K U P N O  n o w e g o  s a m o c h o d u  w 
a trak cy jn y m  system ie sp rzedaży . T el. 
2 5 -7 3 -8 6  (do  10 .00  i p o  2 0 .00). 
Z A M IE N IĘ  m ieszkan ie  w łasn o śc io ­
w e (38 m 2, Ip ., te le fo n ) n a  d w ie k a ­
w alerk i lub  w y n ajm ę k aw alerk ę . Tel. 
2 2 -0 0 -0 4 .
Z A M IE N IĘ  m ieszkan ie  w łasn o śc io ­
w e w  b loku (50  m 2) na d o m ek  je d n o ­
ro d zin n y . Tel. 25 -08-15 .
Z A M IE N IĘ  m ieszkan ie  w łasn o śc io ­
w e M -5 w  K ro toszyn ie  (os. K o rcza­
k a )  na  d o m  jed n o ro d z in n y  w  K ro to ­
szyn ie . Tel. 2 5 -0 2 -1 8 .

Bezpłatne ogłoszenia drobne typu:
S Z U K A M  P R A C Y , Z A T R U D N IĘ , S P R Z E D A M . K U P IĘ , 

Z A M IE N IĘ , O D D A M , P O S Z U K U J Ę  ...

K U P O N
Treść:

D a ne  o g ło s z e n io d a w c y  (d o  w ia d o m o ś c i re d a k c ji) :
im ię  i n a z w is k o : ...........................
a d re s  (n r te l.) : .............................. ........................
U w a g a ! W yp e łn io ne  i  nak le jon e  na ka rtkę  ku p o n y  w ysy ła ć  na  a d re s  

re d a kc ji lu b  w rzuca ć  do  s k rz y n k i „RK” (S ienk iew icza  2 A).
vyyywyyyyyyyyrynvyjK<yyyyyyyyyvysyyyjcy'yyivyyyyy>wyyjtyyyyyyyyyyyyyyyyyy>yyyyyyy*yyyyyyyyyyiiwyyyy>yyyy&̂^

Odeszli... t
Marian Szyperek - Orpiszew (85 
lat), Maria Magdalena Połomka - 
Krotoszyn (92 lata), Franciszek 
Marcinkowski - Krotoszyn (74 
lata), Zofia Sip - Zduny (74 lata), 
Jan Talarczyk - Kobiemo (82 lata) 

(10 - 16 kwietnia, Urząd  
Sianu Cywilnego w  Krotoszynie)

Z  g łęb o k im  ża lem  zaw iadam iam y, 
że  d n ia  14 k w ie tn ia  z a sn ę ła  w 
P anu o p a trzo n a  Sakram entam i św. 
n a sza n a ju k o ch a ń sz a ż o n a , k o ch a ­
n a  m am a, teśc io w a i  b ab c ia

Ś f t p .
Z ofia  SIP

przeżyła lat 74
W smutku pogrążona 

Rodzina

Z głębokim żalem zawiada­
miamy,że 19 kwietnia zmarła 
nasza ukochana mama, teścio­
wa i babcia

Śftp. ,
M aria C IE ŚL A

z domu Hybsz 
przeżyła lat 81

W  s m u tk u  p o g rą żo n a
R odzina

Krotoszyńska Lista Przebojów 
NOTOWANIE

1. P R O D IG Y  - breathe
2. LEROY - i co dalej?
3. K A S IA  K O W A L S K A  - tak  m i c ieb ie  brak
4. N ’ S Y N C  - tearin ’ up m y heart
5. M A F IA  - im ię deszczu
6. N O  D O U B T  - d o n ‘t speak
7. 3 T  - i n eed  you
8. K E L L Y  F A M IL Y  - ev e ry  baby
9. K E L L Y  F A M IL Y  - feel in love w ith...
10. A E R O S M IT H  - falling  in  love

; 11. N ’ S Y N C  - i w ant you b ack  ,i *
12. F IR E B IR D S  - 2 4  zach o d y  sło ń ca
13. N O  M E R C Y  - w hen i d ie
14. B A C K S T R E E T  B O Y S  - an y w h ere  fo r  you
15. S C A T M A N  JO H N  - ev e ry b o d y  jam !

|  16. G O L D E N  L IF E  - he lik o p ter
|  17. O N A  - k ied y  p ow iem  sob ie  d o ść  
|  18. K A L IB E R  4 4  - p lu s  i m in u s • — *
|  19. N O  M E R C Y  - please d o n ’t  g o  (N E W )
|  2 0 . R O B E R T  M IL E S  - one &  one

|  P ro p o z y c ję :  S P IC E  G IR L S  - m am a; M A D O N N A  - d o n ’t  e ry  fo r  m e...; T IC  
\ T A C  T Ó E  - w arum ; D E P E C H E  M O D Ę  - b arrel o f  a  g u n ; B E E  G E E S  - alone: 
f U 2 - d isco th eq u e; S C O O T E R  - fire; R E P U B L IC A  - ready  to g o ; IN X S  - ele- 
\ g an ty  w asted; W E T  W E T  W E T  - i f  i n ev er see...; P E T  S H O P  B O Y S  - a  der 
\  le tter day ; M A R K  O W E N  - c lem en tine ; S A B R IN A  S E T L U R  - du liebst m ich 
|  n ich t; R O B E R T  C H O JN A C K I - i lo v e  you do  bólu; A N IT A  L IP N IC K A  
i m o sty ; K A Y A H  - n a  języ k ach ; P IV O  - s łońce , które znasz; K A S IA  K O W A L  
|  S K A  - straciłam  sw ój ro zsąd ek ; R O B E R T  JA N S O N  - m ałe  szczęścia; RO - 
|  B E R T  K A S P R Z Y C K I -m am  w szy stk o , je s te m  niczym .
|
|  N a g ro d y :  K asetę  u fu n d o w an ą  p rzez  firm y  L U M E N  i S C O R P IO N  o trzy m a 
■ A n d rz e j  K ru sz e w sk i z K ro to szy n a , a  p o d w ó jn y  b ile t (n a  d o w o ln ie  w ybrany  
\ film ), k tó rego  sponsorem  jes t K ino  P R Z E D W IO Ś N IE  odb ierze  k ro to szy n ian k a  
\ S y lw ia  P a c h u rk a .  N ag ro d y  d o  odb io ru  w  red ak c ji K L P , g d z ie  oczek u jem y  
\ na P aństw a g łosy . N asz adres: K ro to szy ń sk a  L ista  P rzebo jów , O s. D ąbrow - 
|  sk iego  7 /14 , 6 3 -7 0 0  K ro to szy n , tel. 2 2 -0 8 -6 4 .
| Listę redagują:

Ewa i Dariusz Fynykowie

| W ideoteka

I D z is ia j re c e n z ja  f ilm u , k tó ry  w y w o ła ł w iele  d y s k u s ji ,  k o n t ro w e r s u jn y c h  
|  o p im ii i e m o c ji. F ilm  o p o w ia d a  o n  o  n a s to la tk a c h ,  a le  a d re s o w a n y  je s t  
? ty lk o  d o  d o ro s ły c h .
|„Dzieciaki”
i: T e l ly  (L eo  F i tz p a tr ic k )  gu stu je  ty lk o  w dz iew icach . Im p o n u je  ty m  k u m p lo - 
i w i C asperow i ( J u s t in  P ie rc e ).  T e lly  za liczy ł ju ż  w iele p an ienek , a  ła tw o ść , z 
|  jak ą  p o d ry w a  n astępne , je s t zad ziw ia jąca . W łaśn ie  d o p ią ł sw eg o  z k o lejn ą  
I n a iw n ą  m ało latą , której „w c isn ą ł k i t” o  w ielk iej, praw dziw ej m iłośc i. W ybie-

I'1 g a  z ad o w o lo n y  z jej dom u.
T e l ly  i C asp e r p rzech ad za ją  się  u licam i N o w eg o  Jo rku , o p o w iad a ją  o  sw oich  

? e ro ty czn y ch  p o d b o jach  i p lan u ją  k o lejn e . Ich  w y p o w ied z i są bardzo  w u lg a r­
ni ne. K iedy  m ają  p ragn ien ie , k rad n ą  coś  ze sk lep u . K ieszo n k o w e przeznaczają  
? na m arihuanę. S p o ty k a ją  s ię  co d z ien n ie  w parku  na W ash in g to n  S quare  na 
|  M anhattan ie , gdzie  jeżd żą  n a  d e sk o ro lk ach , p iją  p iw o  i pa lą  traw k ę . W ieczo- 
|  rem  szukają  m ocn ie jszych  d o zn ań , sżalejąc  ha  im prezach .
|  J e d n a  z  w cześn iejszych  „zd o b y czy ” T e lly ’eg o  Jenn ie  (C h lo e  S e v ig n y )  do- 
\ w iaduje  się, że jes t n o sic ie lk ą  w iru sa  H1V. O d  razu d o m y śla  się, k to  j ą  zara- 
|  ził. T e lly  b y ł jej jed y n y m  m ężczy zn ą . Jen n ie  w yrusza  na  p o szu k iw an ie  ch ło - 
l paka , k tó ry  n ie w iedząc o  n iczym , zaraża k o lejn e  ofiary .
\ „D z iec iak i” to film  d rasty czn y  i szo k u jący . Jest u trzym any  w  sty lu  p ó łd o k u - 
|  m en ta ln y m , d z ię k i z d jęc io m  E r ic a  E d w a r d s a  k ręc o n y c h  ręc z n ą  k am erą . 
I W y d arzen ia  w  film ie to  za ledw ie  2 4  g o d z in y  z życia  n asto la tków . R eżyser 
|  L a r ry  C la rk  w strząsa  w idzem , zw racając  u w ag ę  n a  p ro b lem y  dojrzew ające j 
; m łodz ieży , k tó rą  n ik t ze starszych  n ie in teresu je  się.
|  „D z iec ia k i"  trzeb a  zobaczyć. S k łan ia ją  d o  refleksji, a  op isu ją  c h y b a  n ie  ty lk o  
|  am ery k ań sk ą  rzeczyw istość ...
\ K iD S  - d ram at o b y czajo w y  /U S A , 1 995 / R: Larry  C lark ; W : L eo  F itzba trick , 
|  Justin  P ierce, C leo S ev ig n y , S arah  H en d erso n .

Witold Garbarek
|  K asetę z film em  u d o stęp n iła  W y p o ż y cz a ln ia  K ase t V ideo  JO  VI, A l. P o w stań - 
I ców  W lk p . 4 9 .
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Z głębokim żalem zawiada­
miamy, że 20 kwietnia zmarł 
nasz wujek

Ś f t p .

P iotr  PO T E R E K
przeżywszy lat 87

W smutku pogrążona 
Rodzina

21 kwietnia zmarła w wieku 86 
lat najdroższa mama, teściowa, 
babcia i prababcia

Ś f t p .

P elagia  G O ŚC IN IA K

W smutku pogrążona 
Rodzina

Drodzy Państwo! Informujemy, że nekrologi i krótkie teksty pożegnalne publikujemy na łamach „Rzeczy” nieodpłatnie. Prosimy o osobi­
ste składanie ich w redakcji lub w Drukami Krotoszyńskiej przy ulicy Floriańskiej 1 . ( re d .)

Rzeez
Krotoszyńska 1 4 t



25 kwietnia 1997

RZECZ MIEJSKA i GMINNA

A PT E K A  D Y Ż U R N A

P O D  M U R Z Y N E M  - u l. Z d u n o w - 
sk a  33 , tel. 25 -2 6 -2 0  
(d y żu r w  d n iach  25  IV  - 1 V)

P O ST O JE  TAX3

M ały  R y n ek  (tel. 2 5 -2 3 -0 4 ) 
D w o r a c  P K P  (tel. 2 5 -2 8 -3 0 )

P O G O T O W IA

C iep ło w n icze  - u l. 2 3  S tyczn ia , tel. 
25 -0 7 -2 9
E nergetyczne  - u l. S ło d o w a  16, tel. 
9 9 1 , 25 -2 1 -7 9
G azow e -  ul. O sad n icza  1, tel. 99 2  
P o lic y jn e  - u l. Z d u n o w sk a  38 , te l.

PIĄTEK 25.04.97
17.30  „K oncert za  w ięziennym i m u- 

ram i” - c z .l  (pow t.)
18 .00  W ieczó r z A rio  G uth rie  e m  - 

c z .l  (pow t.)
18 .30  „Z  z iem i i z pow ie trza” - cz. 9 

(p o w t.)
19 .00  P R O G R A M  L O K A L N Y
19.30  „B ajk i po lsk ie” (46)
2 0 .0 0  „ D e tek ty w  F r o s t” (2) - ang. 

film  krym .
2 1 .4 0  „ R y c e rz ”  - po i. film  k o s tiu m o ­

wy.

SOBOTA 26.04.97
18.00  „ D e te k ty w  F ro s t”  (2 )  - film  

k ry m . (pow t.)
19 .40  „S an d y b e ll” (15) - d la  dzieci
2 0 .0 5  „ Ś lep y  t o r ” - film  p rzy g ó d . 

U S A

NIEDZIELA 27.05.97
1 8 .0 0  „Ś lep y  t o r ” - f ilm  p rz y g ó d , 

(p o w t.)
19.45 „ B a jk i po lsk ie”  (47)
2 0 .0 5  „ Ż y c ie  J e z u s a ” (3 ,4 )  - f ilm  

U SA

PONIEDZIAŁEK
28.04.97

1 7 .0 0  „ Ż y c ie  J e z u s a ”  (3 ,4 )  - film  
U S A  (pow t.)

99 7
Pożarow e - u l. M ick iew icza  2 9 , tel.
99 8
P rasow e - ul. S ienk iew icza  2a, tel. 25- 
70-5 4 , 25 -25-53
R atu n k o w e - u l. M ick iew icza 2 1 , tel.
99 9
W odno-K an alizacy jn e  - ul. S ło n ecz ­
na , tel. 25-42-41

T E L E F O N Y

2 5 -3 5 -8 2  - in fo rm acja  PK S 
2 5 -2 1 -0 0  - in fo rm acja  P K P  
25 -2 4 -3 6  - k in o  P R Z E D W IO Ś N IE  
2 5 -7 3 -2 7  - M ło d z ie ż o w y  T e le fo n  
Z a u fan ia  (czy n n y : w to rek  w  g o d z .
1 8 .0 0 -1 9 .0 0 ,  c z w a r te k  w  g o d z .  
1 6 .3 0 -1 7 .3 0 )
25 -4 5 -1 0  - O śro d ek  P om ocy  S połecz­
nej
25-25-01  - S ch ro n isk o  d la  zw ierzą t 
2 5 -4 2 -0 0  - S traż  M ie jska  
9 0 0  - cen tra la  m ięd zy m iasto w a
91 3  - b iu ro  num erów  (in fo rm acja) 
90 5  - teleg ram y
9 1 4  - b iu ro  napraw

U R Z Ę D Y  PO C Z T O W E

K r o to s z y n  1 - u l. P ia s to w s k a  3 5 , 
c z y n n y  o d  p o n ie d z ia łk u  w  g o d z .

19 .00  P R O G R A M  L O K A L N Y
19.30  „S an d y b e ll” (16)
2 0 .0 0  „ N ie b ez p ie c zn e  k o b ie ty ”  (2)

- d ram at australijsk i
2 1 .0 0  „Ś w iat w o k ó ł nas” (5 ) - film  

dok.
2 1 .3 0  „ K le jn o t  w o ln eg o  su m ie n ia ”

- film  o b y cz . poi.

WTOREK 29.04.97
18.00  „ N ie b ez p ie c zn e  k o b ie ty ”  (2 )

- d ram at austral. (pow t.)
1 8 .5 0  „Ś w iat w o k ó ł nas” (5 ) - film

d ok . (pow t.)
19 .30  „B ajk i po lsk ie"  (48) - d la  dzieci
2 0 .0 0  „ N e x u s”  - film  s -f  U S A

ŚRODA 30.04.97
1 7 .30  „N ex u s” - f ilm  s -f  U S A  (pow t.)
1 9 .00  P R O G R A M  L O K A L N Y
1 9.30  „B ajk i po lsk ie” (49)
Wieczór z  dokumentem:
2 0 .0 0  „M agursk i P ark  N aro d o w y ” - 

film  k rajozn .
2 0 .3 0  „Ś w iat w o k ó ł nas” (6 )  - film  

p rzy ro d .
2 1 .0 0  „W y d arzen iak u ltu ra ln e  w P o l­

sce” - film  d ok .
2 1 .3 0  „ B io -k il l”  - film  s -f  U SA

GOSAT” zastrzega 
sobie prawo zmian w 

programie.

7 .0 0 -  21 .0 0 , w  so b o ty  8 .00-1 3 .0 0 , w 
n ied z ie le  i św ię ta  n ieczynne  
K ro to sz y n  2  - D w orzec P K P , czy n ­
n y  o d  p on iedz ia łku  d o  p iątk u  w  godz.
7 .0 0 - 2 1 .0 0 , w  so b o ty  ro b o cze  8 .00-
13 .00

K IN O  P R Z E D W IO ŚN IE

2 5 ! V .-1 .V .  - " S k a n d a l i s ta  L a r r y
F ly n t”  - film  o b y cz . U S A
2-8 .V . - “Im p e r iu m  k o n t r a a ta k u je
2” - film  s -f  U S A

KOŹMIN
A p te k a  - S tary  R y n ek  I ,  tel. 21 -61- 
32
(cz y n n a  w  g o d z . 8 .0 0 -1 8 .0 0 , w  so ­
b o ty  d o  13 .00)
A p te k a  Z A M K O W A  - u l. K ro to ­
szy ń sk a  6 , tel. 2 1 -6 5 -2 4  
(czy n n a  w  g o d z . 8 .0 0 -2 0 .0 0 , w  so ­
b o ty  d o  13.00)
O ś ro d e k  K u l tu ry  - ul. B o reck a  18, 
tel. 2 1 -6 6 -5 7
P o lic ja  - u l. S tęszew sk iego  7, tel. 2 1 - 
6 0 -0 7
P r z y c h o d n ia  R e jo n o w a  - ul. B o rec ­
k a  25 , te l .2 1 -6 0 -5 7  
U rz ą d  P o c z to w y  - u l. K laszto rn a  16, 
te l , 21 -6 0 -0 8

• Elwirze, Markowi, Jarosła­
wowi (25 kwietnia)

• Klaudiuszowi, M arcelinie, 
Marii, Marzenie (26 kwiet­
nia)

• Felicji, Teofilowi, Zycie, Ży- 
wisławowi (27 kwietnia)

• Ludwikowi, Pawiowi, Wale- 
rii, Witalisowi (28 kwietnia)

• A ngelin ie , B ogusław ow i, 
Piotrowi, Ricie, Robertowi 
(29 kwietnia)

• Donacie, Katarzynie, Lilii, 
M arian o w i, P iu so w i (30  
kwietnia).

j a z i e m

i m  R a d i o
J a r o c i n  

im  ‘K ts o  p u -tg .
P r

Słuchajcie nas codziennie 
od 7 00 do 19°°

B iuro  R eklam y:
63-200 Jarocin, ul. T. Kościuszki 8B
tel. (0-62) 47-47-47, tel./fax (0-62) 47-37-60

(czy n n y  w  g o d z . 8 .0 0 -1 8 .0 0 , w  s o ­
b o ty  ro b o cze  8 .0 0 -1 3 .0 0 )
U rz ą d  M ia s ta  i G m in y  - S tary  R y ­
n ek  11, te l. 2 1 -6 0 -8 8  
(czy n n y  w  g o d z . 7 .0 0 -1 5 .0 0 , w  p o ­
n ied z ia łk i 8 .0 0 -1 6 .0 0 )

ROZDRAŻEW
A p te k a  - u l. K ro to szy ń sk a  9 , tel. 2 2 - 
13-16
(czy n n a  w  g o d z . 8 .0 0 -1 5 .3 0 , w  so ­
b o ty  1 0 .0 0 -1 3 .0 0 )
O ś ro d e k  Z d r o w ia  - u l. K ro to szy ń ­
ska, tel. 2 2 -1 3 -1 6
P o lic ja  - u l. D w o rco w a  2 , tel. 2 2 -1 3 - 
07
U rz ą d  P o c z to w y  - tel. 22 -1 3 -9 8  
(czy n n y  w  g o d z . 8 .0 0 -1 5 .0 0 , w  so ­
bo ty  ro b o cze  8 .0 0 -1 3 .0 0 )
U rz ą d  G m in y  - tel. 22 -1 3 -0 5  
(czy n n y  w  g o d z . 7 .0 0 -1 5 .0 0 , w  p o ­
n ied z ia łk i 9 .0 0 -1 6 .0 0 )

SULMIERZYCE
A p te k a  L E Ś N A  - u l. K ró tk a  1, tel. 
2 2 -3 1 -3 5
(cz y n n a  w  g o d z . 8 .3 0 -1 7 .0 0 , w  s o ­
b o ty  9 .0 0 -1 3 .0 0 )
D o m  K u l tu r y  - u l. S trze leck a  10, tel.

2 2 -3 2 -5 9
P o lic ja  - u l. S trze leck a  1, tel. 2 2 -32- 
15
P r z y c h o d n ia  R e jo n o w a  - u l. K ró t­
k a  1, tel. 22 -3 2 -1 3  
U rz ą d  P o c z to w y  - R y n ek  2 3 , tel. 22 - 
3 2 -4 0
(czy n n y  w  g o d z . 8 .0 0 -1 5 .0 0 , w  so ­
bo ty  ro b o cze  8 .0 0 -1 3 .0 0 )
U rz ą d  M ie jsk i  - R y n ek  12, tel. 22- 
32-01
(czy n n y  w  g o d z . 7 .3 0 -1 5 .3 0 , w  p o ­
n ied z ia łk i 8 .0 0 -1 6 .0 0 )

ZDUNY
A p te k a  A L IF A R M  - R y n ek  19, tel. 
2 1 -5 7 -2 8
(cz y n n a  w  g o d z . 8 .0 0 -1 8 .3 0 , w  so ­
bo ty  9 .0 0 -1 3 .0 0 )
O ś ro d e k  K u l tu ry  - u l. S ienk iew icza, 
tel. 21 -51-95
P o lic ja  - R y n ek  6 , tel. 2 1 -5 0 -0 7  
P rz y c h o d n ia  R e jo n o w a  - u l. K o le ­
jo w a  13, tel. 2 1 -5 2 -2 4  
U rz ą d  P o c z to w y  - tel. 2 1 -5 5 -4 7  
(czy n n y  w  g o d z . 8 .0 0 -1 8 .0 0 , w  s o ­
b o ty  ro b o cze  8 .0 0 -1 3 .0 0 )
U rz ą d  M ia s ta  i G m in y  - R y n ek  2, 
tel. 21 -50-01
(czy n n y  w  go d z . 7 .0 0 -1 5 .0 0 , w  p o ­
n ied z ia łk i 8 .0 0 -1 6 .0 0 )

POD TWOJĄ GWIAZDĄ
H o r o s k o p  n a  n a j b l i ż s z y  t y d z i e ń
T  B A R A N  ( 2 i n i  - 2 0 IV )

Jesteś p o d  w rażen iem  p ew n ej o so b y , s tą d  T w o je  n iero zsąd n e  decyzje . 
S p ó jrz  n a  w szystko , n ie  an g ażu jąc  s ię  uczuciow o, a  czar p ryśn ie . 
B Y K  (21IV  - 2 1 V)
K ole jne  p rzesu n ięc ia  n ie  u ła tw ia ją  C i po stęp o w an ia . W  d o m u , w  pra- 
cy  i w śród  p rzy jac ió ł o czek u ją , że w yw in iesz  się  g ład k o . N ie  m ożesz  
ich zaw ieść.

H  B L IŹ N IĘ T A  (2 2 V -  2 1 V I)
I zn ó w  p o p e łn iłeś  ten  sam  b łąd , ch o ć  o b iecy w ałeś  sob ie  n ie d o p u śc ić  
d o  jeg o  pow tórzen ia . K ło p o ty , a  n a w e t stra ty  fin an so w e, słu szn ie  będą 
C i się należały .

. — ■ ^ R A K  (2 2 V I - 2 2 V II)
O  d a lszym  c iąg u  nie  s ta jesz  na  w yso k o śc i zadan ia . D o ść  o b łu d y , p o - 

* * k aż , k im  jes teś. N ie  bój się, n ie strac isz  w  o czach  p o s tro n n y c h , lecz 
zysk asz .
L E W  (2 3 V II  - 2 2 V II I)
M o żesz  p ró b o w ać  uc iec  o d  k o n sek w en c ji, ale b ardziej h o n o ro w o  by- 
ło b y  stanąć  n a  w p ro st i z łag o d z ić  w y d źw ięk  sw o ich  czynów .
P A N N A  (23V 1II - 2 2 IX )

W L  In ten sy w n a  p raca  w  ciągu  o sta tn ich  d n i p o zw o liła  C i zap o m n ieć  o  n ie 
l I D  ro zw ik łan e j, a  c o raz  b ardziej u p o m in a jące j się  o  u w ag ę , sp raw ie . R oz- 

*  w iązan ie  nie będz ie  w cale  tru d n e , m o że  być zabaw ne.
W A G A  (2 3 IX  - 2 2 X )
S ta jesz  s ię  u c ie le śn ien iem  w sze lk ich  cn ó t. Je szcze  tro ch ę , a  b ły śn ie  

m m  n ad  T w o ją  g ło w ą  au reo la . P o m y śl o  najb liższych ', b o  o n i n ie  akcep tu ją  
T w o je j m etam orfozy .
S K O R P IO N  (2 3 X  - 22X1)

H f  Jeśli m asz  o c h o tę  uciec  n a  bez lu d n ą  w yspę , to  reag u jesz  z u p e łn ie  n o r­
i i !  m aln ie  n a  w ydarzen ia . D ajesz  s ię  p o n ieść  em o c jo m  - ty p o w e , ale nie 

^  ch w aleb n e . S próbuj p rzeczekać.
S T R Z E L E C  (23X 1 - 21X11)
O statn ie  w ydarzen ia  p o zw o liły  C i o d ży ć , bo  jes te ś  cz łow iek iem , k tó rego  

y ę *  p ro b lem y  usk rzy d la ją . W łaśn ie  w  ty m  ty g o d n iu  m asz  o k a z ję  w y ży ć  
s ię  in te lek tua ln ie  i fizyczn ie .
K O Z IO R O Ż E C  ( 2 2 X 0  - 201)
S erw ujesz  sob ie  os ta tn io  d ro b n e  p rzy jem n o śc i, licząc, że n ik t n ie  zau- 
w aży . M asz  rację, o d ro b in a  e g o iz m u  leczy  d u szę  i c ia ło . K ażd y  m a 
p raw o  b y ć  sw oim  terapeu tą .
W O D N IK  (211- 2011)
D o sk o n ale  p o stąp iłeś  p rzy  p rze taso w an iach , n ik t n ie  ro zeg ra łb y  lepiej 

A A A  tej partii. U trzym aj faso n  w  ty m  ty g o d n iu , n iech  w id zą , z k im  m ają  do 
c zy n ien ia .
R Y B Y  (2111 - 2 0 D I)

\ f  P lo tk i i p o g ło sk i d o sz ły  ju ż  d o  C ieb ie . P rzem yśl k ażd y  ru ch , bo  jes teś  
/ y  p o d  o bstrzałem  sp o jrzeń , n iek o n ieczn ie  ż y cz liw y ch . S korzysta j z  o s ta t­

n iego  zaproszen ia .

Rzecz Ł
Krotoszyńska
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BESTIARIUM

wyższości potrzeb 
nad parzydełkami
K w ie c ień , n ieg d y ś m iesiąc  p am ięc i narodow ej, d z iś  je s t ok resem  pam ięci 
po d a tk o w ej. Jan  N . w y p e łn ił sw ój o b o w iązek  i u roczyśc ie  z ło ży ł w  U rzę­
dzie  S k arb o w y m  dek larację  p o d a tk o w ą . W  nocy  śn iły  m u się jam o ch ło n y . 
J a m o c h ło n y  są na jbardz ie j p ie rw o tn y m i tkankow cam i. Ich  b u d o w a  jes t 
b ardzo  p rosta . S k ład ają  się  w  g runcie  rzeczy  ty lk o  z w orka. P rzez o g ro ­
m nie  rozc iąg liw y  o tw ó r g ęb o w y  do sta ją  się  do  jeg o  w nętrza  najrozm aitsze 
zw ierzątka. Jam o ch ło n y  są bez w yjątku  d rapieżne.
J a n  N . nie m a  o so b is teg o  p o w o d u  n ie lubić  U rzędu S k a rb o w eg o . Jego  
sprzeciw  budzi p o d a tek  sam  w  sobie . P rzyzw yczajony  d o  w yższośc i e k o ­
nom ii po litycznej socjalizm u nad  d rap ieżn y m  rynk iem  kap ita lis ty czn y m  
uw aża, że bliżej n ieokreślony  fiskus (zaw sze śm ieszy  g o  to słow o , tak  p rze ­
c ież  p o d o b n e  d o  p s ik u sa ) z ab ie ra  m u w  m ajestac ie  p raw a  p ien iąd ze  na 
b ru d n e  cele. D oskonale  pam ię ta , że „niezależnie  o d  k o n k retn eg o  rodzaju  
po d atk u  jeg o  isto ta  e k o n o m ic z n a  sp row adza  się do  tego , że w  o sta tecznym  
rezu ltacie  je s t o n  p o k ry w a n y  z  w artośc i do d a tk o w ej i p o trąceń  z p łacy , 
c z y li  s ta n o w i o b c ią ż e n ie  m as  p rac u ją cy c h . B u d ż e ty  s łu żą  b o w iem  nie 
m asom  pracu jącym , ale g łów nie utrw aleniu  system u w yzysku  k ap ita listycz­
nego  i p rzy g o to w an iu  n o w y ch  w o jen " (J. R u tk o w sk i - „E k o n o m ia  p o li­
ty czn a  k ap ita lizm u ” , W arszaw a 1973).
J a m o c h ło n y  w y s tęp u ją  w  p o stac i os iad łeg o  p o lip a  i w o ln o  p ły w ające j, 
p lank ton iczne j m ed u zy . M iędzy  tym i fo rm am i zachodzi p rzem ian a  p o k o ­
leń . P o lipy  rozm nażają  się  bezp łciow o , p ro d u k u jąc  m ed u zy , te z k o lei na 
d ro d ze  płciow ej d a ją  znów  po k o len ie  polipów .
U rz ę d y  skarbow e, choć  o siad łe  i ro zm n ażające  się  p rzez  p ączk o w an ie , 
bardziej p rzy p o m in ają  Jan o w i N. m eduzy.. P iękne, m ajesta tyczne. P o w i­
n ien  tu częściej zachodzić  d la  czy sto  es te ty czn y ch  ce lów , a  nie ty lk o  z 
P IT -em  31 d la  p o d a tn ik ó w  ko rzy sta jący ch  z u lg , zw oln ień  lub  odliczeń . 
T ak , Jan  N. o d p isa ł sobie  o d  d o ch o d ó w  darow izny , ch o ć  n ikom u nie da ł 
an i g rosza. N ie  czuje  się w inny.
C h arak te ry sty czn e  d la  jam o ch ło n ó w  są kom órki parzy d e łk o w ate . W ytw a­
rzana w nich trucizna zab ija  schw ytane czu łkam i ofia ry . Jan o w i N . trochę 
trzęsła  się ręka. k ied y  w ręczał u rzędn ikow i PIT . B o i się w y sp ec ja lizo w a­
nych  kom órek  śc iga jących  n ieuczc iw ych  p o d atn ików . A le  przec ież  jeg o  
n ieuczciw ość m a charak ter ideo log iczny : S koro  ju ż  istnieje b o g ac tw o  dóbr 
i u sług , to należy w reszcie  zacząć realizow ać w p rak tyce  zasadę podziału  
doch o d ó w : „K ażdem u w ed ług  p o trzeb ” . N o  n ie?

Andrzej W. Górski

Rzecz o książce

K sią żk a , k tó r ą  d z is ia j P a ń s tw u  p o ­
lecam y, p a c h n ie  jeszcze  (dosłow nie) 
f a r b ą  d r u k a r s k ą .  K ilk a  d n i  te m u  
w y d a ło  j ą  M u z e u m  R e g io n a ln e  
P T T K  im . H ie ro n im a  Ł aw n ic z a k a .

A u to rzy : C z e s ła w  W o ś  i J ó z e f  Z d u n e k ,  p rze d ­
staw iają  b io g ram y  jed en astu  w spó łczesnych  tw ór­
ców  z  K ro to szy n a  i oko lic . Jak  p isze w e  w stępie  
H elena K asperska: Ich sztukę trudno jednoznacz­
nie określić i zakwalifikować (...). Różne są takie  
m otyw y ich twórczości: dla jednych  sztuka je s t  
możliwością stworzenia sobie odrębnego świata, 
dla innych wyrazem przyw iązania  do tradycji i 
próbą wskrzeszenia jej, jeszcze inni uprawiają ją  
dla zarobku lub przyjemności, co nie znaczy■ Że z 
mniejszym talentem. Niezależnie od motywów two­
rzenia i charakteru prezentowanej rzeźby - p o d ­
k reśla  K asp e rsk a  - stanowi ona pewne zjawisko 
kulturowe współczesnej doby, zasługujące na udo­
kumentowanie.
D w a  p ierw sze  ro zd z ia ły  au to rzy-pośw ięc ili F ran ­
c iszk o w i N o w a k o w i i P aw ło w i B ry liń sk ie m u  - 
rzeźb iarzo m  tw o rzący m  p rzed  w o jn ą  n a  terenie 
p o łu d n io w o -w sc h o d n ie j W ie lk o p o lsk i, tak że  w 
po w iec ie  k ro to szy ń sk im . K siążk a  - p ie rw sza  na 
n aszym  terenie  p ozycja  po p u lary zu jąca  reg io n a l­
ną tw órczość rzeźb iarską  - z ilu s tro w an a  je s t licz­
ny m i fo tografiam i. M o żn a  j ą  k u p ić  w b iurze Z a ­
rządu O ddzia łu  P T T K  i w M u zeu m  R eg iona lnym  
im. H ieron im a Ł aw niczaka. K osztu je  5 z ło ­
tych .

Rzeźbiarze 
Ziemi 
Krotoszyń 
skiej

(er) Płaskorzeźba T. Przewoźniaka

z  ż y c i a  
w z i ę t e  
( 8 )

B ożena i M a re k  Z am ojscy  n iedaw no p rz e p ro ­
w ad z ili się do  K ro to szy n a . M ie szk a ją  w pię- 
c iopoko jow ym  m iesz k an iu  n a  now ym  osie­
d lu  A n d e rsa , razem  z rod z icam i M a rk a  - S ta ­
n is ław ą  i S te fan em . Ich  c ó rk a  M a łg o rz a ta  
s tu d iu je  w  P o zn an iu  p o lon istykę , sta rsz y  syn 
P io tr  uczy się w liceum , m łodszy  - M a teu sz  - 
chodzi d o  p ią te j k lasy. W  s ie rp n iu  m a  się u ro ­
dzić ich  c zw a rte  dziecko.

- W sz y s tk o , co w isi n a  tam tych  w ieszakach , sprzedaw aj o  p o ło w ę  tan iej - p rzek azy w ała  teściow i B ożena.
- N ie żal ci, d z ieck o ?  T ak ie  ład n e  sw etry!
- N ied ro g o  ku p iłam , a p oza  ty m  - lepiej sprzedać tanio n iż  w cale. Je s t ju ż  p o  sezonie , tato . C elow o w yw iesiłam  w 
okn ie  in fo rm ację  o  posezonow ej w yprzedaży . N ie opędz i się  tato  o d  k lien tek .
- M am  nadzieję. N ie m artw  się, d am  sobie  radę, choćby  p rzysz ło  ich  d ziesięć  w jed n y m  czasie. C iasno  tu, sw oją  d rogą. 
M u sia łabyś po m y śleć  o  czy m ś w iększym . P o d o b n o  n a  targow isku  będą b u dow ali p iękne p aw ilony , tak ie jak  w  Śre­
m ie.
- Ś w ie tny  p om ysł. T am to  targow isko  to w łaściw ie k o m p le k s  e leg an ck ich  p aw ilonów , a  p o m ięd zy  n im i w yłożone 
kostką  b ru k o w ą pasażyk i. A ż chciało  się hand low ać. - rozm arzy ła  się B o żen a  n a  w spom nien ie  sw ojego  śrem skiego 
sk lepiku . - T a to , m am  jeszcze jed n ą  spraw ę. W  p o łu d n ie  m a p rzy jech ać  h u rto w n ik  spod Ł o d zi. Z am ów iłam  u niego 
letnie garsonk i, trzeb a  je  ty lk o  odebrać . A le, m am  n adzieję, zd ążę  w rócić  od  lekarza.
- P oradzę sobie, idź ju ż .

- N ie  m asz ju ż , dz iecko ... P rzepraszam  - nie m a  pan i dw u d ziestu  lat. N o  cóż, nie  rna pan i naw et lat trzydziestu . Szpital 
to konieczność.
B ożena  słuchała  d o k to ra  M y szk iew icza  z ro snącym  przerażeniem
- A le j a  w szystk ie  c iąże tak  lekko przechodziłam ... - p ró b o w ała  b ro n ić  się p rzed  szpitalem .
- N ie m a regu ł, d z iecko . M u si pan i p ó jść  do  szp ita la . Jeśli p an i nie  w yrazi zgo d y , będz ie  pan i m u sia ła  p o d p isać  
o św iadczen ie. Ja  n ie  m ogę w ziąć na sieb ie takiej o d pow iedz ia lnośc i. Z atrucie  c iążow e m oże być bardzo  groźne - i d la 
pan i, i d la  dz iecka . A p o za  ty m , o d p o czn ie  p an i trochę. Lepiej po leżeć  i szczęśliw ie  d o czek ać  p o ro d u  niż  potem  
płakać .
- A le ja ., ja  m u szę  jeszcze  załatw ić...
- T rudno . Z a łatw i m ąż . T ak  będz ie  lepiej.

R o z m a w ia ją c  z M ark iem  p łak a ła  w  słuchaw kę. N ie  ty lko  d latego , że M y szk iew icz  zaskoczy ł j ą  abso lu tn ie . N ie w y o ­
brażała  so b ie  czterech  m iesięcy  leżenia  na o ddziale . Z aw sze  czynna, ruch liw a , zapracow ana , n ie m o g ła  zn ieść  m yśli ó 
p o d d an iu  się  szp ita lnem u reż im o w i. Z  drug iej strony  - bała  się  o  dziecko .
M arek , dzieci, sk lep . Jak  oni sob ie  p o rad zą?  N a  teśc io w ą  n ie  liczyła , to raczej o n a  oczek iw a ła  w y ją tk o w ej troski. 
S zkoda , że  M ałg o sia  tak  da leko . Z araz, a  m o że  m o g łab y  p rzy jechać?  T ak . M ałgosia, ty lko  M ałgosia!

- J u t r o  p rzy jad ę  - ob iecy w ała  M ark o w i có rka . - A le ty lk o  n a  d w a  dn i, tato . N ie  m o g ę  na d łużej, jeszcze  m am  cztery 
zaliczenia . Z a  to  p o tem  ty lko  egzam iny . B ędę się  u czy łą  w  dom u. Jak  to  dobrze , że sesja  ju ż  n a  p oczątku  m aja. A teraz 
p ow iedz , proszę , coś w ięcej o m am ie.
- S am  niew iele  w iem , córciu. W  k ażd y m  razie na  p e w n o  d o  k o ń c a  c iąży  po leży  w szpita lu ., a  m y b ędziem y m usieli 
sobie  jak o ś  poradzić .
- S po k o jn ie , tatusiu . N ajw ażn iejsze, żeby  z m am ą i m ały m  by ło  dobrze.

Jan z Pisarzewa

Patrzą inaczej
O d  14 k w ie tn ia  w R E F E K T A R Z U  m o żn a  o g lą d a ć  w ystaw ę p ra c  m ło d y ch  k ro to szy ń sk ich  
a r ty s tó w : K in g i W itek  i M a rc in a  P aw lik a .

K in g a  W ite k  sk o ń czy ła  p rzed  k ilk o m a  laty  liceum  p la ­
styczne w  P o zn an iu . R ysuje , m alu je, szyje pach tw o rk i z 
po trzeb y  w łasnej i na  zam ów ienie. W  galerii p rezen tu je  
ry su n k i z baśn io w y m  p o d k ład em  k o lo ry sty czn y m . C ze r­
w ień  d o m in u je  w  jej p racach  in sp irow anych  relig ią , jak o  
sw ój k o m en tarz  au to rk a  do p isu je  na n ich  o łó w k iem  b i­
b lijn e  w erse ty . Z ie lo n e  tło  p rzy n o s i tran sfo rm acje  o to ­
czen ia , w io tk ie  i sm u k łe  sy lw e tk i lu d zk ie  w  o to czen iu  
co d z ien n y ch  sp rzętów  p rzy p o m in a ją  ilustracje  Szancera . 
N a  ciepłej żó łci K in g a  um ieściła  w spom nien ia  z d z iec iń ­
stw a  - p a p u z io k o lo ro w e  postacie  w sch o d n ich  k lechd . B iel 
in n y ch  p rac  k o n tra s tu je  ze spo jrzen iem  oczu , p rzy w o łu ­
jąc y m  zagęszcza jącą  się, co raz  m niej zrozum ia łą  rzeczy ­
w isto ść . P race zg ru p o w an e  są  ko lo ry sty czn ie , zajm ując

je d n ą  s tro n ę  galerii.
P o  drug iej stron ie  p rzy c iąg ają  w zro k  czarno-b ia łe  fo to ­
g ram y  M a rc in a  P a w lik a . Ich a u to r je s t s tuden tem  d ru ­
g ieg o  roku  s tud iów  licencjackich  S tu d iu m  F o tografii P ro ­
fe s jo n a ln e j w  A k a d e m ii S z tu k  P ię k n y c h  w  P o zn an iu . 
Z d o b y ł w yróżn ien ie  w ko n k u rsie  „R óżne  o b licza  portre- 

•tu - R y b n ik  1996” , jeg o  prace p u b lik o w ało , m iędzy  in n y ­
m i, p ism o  „C o g ito ” . P racu je  też w  naszej redakcji. 
Z d ję c ia  M arc in a  u trw ala ją  co d z ien n o ść  w je j  n iep o k o ją ­
cych  szczegó łach . O g ran iczen ie  p o s trzeg an ia  d o  dw óch  
tonacji w y d o b y w a  k lim at m agii z fałd  tkan in y , sp o jrze­
n ia  d z iecka  czy  forem ki na  ja jk a . D uże zb liżen ie  o d rea l­
n ia  frag m en ty  d o b rze  znanych  p rzed m io tó w .

(ela)

„ R Z E C Z  K R O T O S Z Y Ń S K A ” . O rgan  m alk o n ten tó w . P ism o pow sta łe  z ruchu  „S o lid a rn o ­
ści” . W ydaw ca: W y tw ó rn ia  W y ro b ó w  W o sk o w y c h  L U M E N . Je d n o ak tó w k a  w  szesnastu  o d ­
słonach , g ryw ana  regu larn ie  co  tydzień , zaw sze w  p iątk i. Prem iera: 20  m a r c a  1 9 9 0 . Scenariusz: 
zespo łow y, reżyseria: R o m a n a  H y sz k o , fo todekorac je : M a rc in  P a w lik , scenografia : A lb e r t  K a - 
ź m ie rc z a k . O bsada: I z a b e la  B a r to s , R o m a n a  H y sz k o , J o la  J u n a to w s k a ,  D o ro ta  K u k io łcz y ń -  

} sk a , M o n ik a  M e n zfe ld  o raz  artyści w spó łp racu jący . G D Z IE  N A S S Z U K A Ć ? R edakcja  „R K ” . 
6 3 -7 0 0  K ro toszyn , box  63 . ul. S ien k iew icza  2A . PO D  JA K I N U M E R  D Z W O N IĆ ? 0 6 4 /2 5 7  054, 

FA X : 257 0 5 3 . W  JA K IC H  G O D Z IN A C H  O D W IE D Z A Ć ? O d  p on iedz ia łku  d o  p iątku  8 .0 0 -1 6 .0 0 . N A  JA K IE  
K O N T O  C O  N IE C O  P R Z E L A Ć ? W B K  K ro to szy n  3 5 2 4 3 1 -9 2 6 6 9 -1 3 6 -7 2 . Z astrzegam y sob ie  p rzy jem n o ść  o p ra ­
co w y w an ia  lu b  skracania  tekstów  nie zam ów ionych . N iek tó ry m  nad a jem y  p ięk n e  ty tu ły . A rty k u łó w  raczej nie 
g u b im y , a le  ich także z regu ły  n ie zw racam y. Z a  treść  o g ło szeń  nie  m ożem y, nieste ty , o d p o w iad ać. W szystk ich  
w sp ó łp raco w n ik ó w  kocham y... Ł am anie: A lbert K aźm ierczak , D ruk: N O R P O L -P R E S S , nak ład  3 .0 0 0  egz.
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